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Zakłady lm. Stalina P:Odle.ły 
apel ZPB iDł. Armii Ludowej 

wzywając · do współzawodnictwa Zakłady im. Marchlewskiego 

Po wyzwoleniu w Łodzi wybudowano szereg pięknych, nowoczesnych gma. 
chów użyteczności publicznej. 

Na zdjęciu: szkoła podstawowa im. Małgorzaty Fornalskiej na Karolewie. 

Przygotowania polskuego świata pracy 
· do obchodu 

• rocznicy zgonu ·Lenina 

W dmu WC/lOrajszym riałoga ZPB tow. Zagozda podkreślając rolę i wa 
im. Stalina odpowiedziała na apel czenie ruchu współz:awodnictwa za 
rzucony pmez Zakłady im. Armii Lu grnewa tkac:zy i p:mądkl do ryw.a.U­
dowej. · zacji, do waakil o pełne wykonanie 

WARSZAWA (.PAP). - W dniu 21 I dzież przygotowuje recytacje poezji, 
bm. przypada 27 roC'lJllica śmierci pieśni oraz inScenirlacj€, ilustrują<l!e 
Włodzimierza Lend!na. Polski świait życie Lend.na. 

nia. Ich rehlizacja przyspieszy pro- dn1opraędnej im. Raymonde Dien, pracy , criynj przygotowania do ob- W klubach robotniczych oraz w 
dukcję w skali ogólnej. postanowiła wykonywać swą barzę w chodu roczndcy. We wszystkich fa- świetlicach orgarn.izowane są wys.ta­
Majster tow. Pietrza.k z tkal.nł auto- 102 proc. Brygada wzywa młodzież b?Ykach, ~opalniacJ;, hu~ch odbędą wy deieł Lend.na i prac 0 Leninie. 
matycrmej zobowiąmje się wykony ZPB im. Marchlewskiego do współ· Silę zebra'll!l.a, na ktorych wygłaszane . . . 

W sali Domu Kultury zgromadz!ll. baz, do ubiegania się dla swej fa. 
się przedstawiciele załogi, pxv.odow- bryki o tytuł pl'Lodującego zakładu 
nicy pracy oraz aktyw llwiązkowy. na rok 1951. 
Załoga Zakładów Stalinowskich pier 210 zespołów tkackich prizystąpiło 

wsza przystępuje do współzawodnic- już do współzawodnictwa o 100 proc. 
twa międzyzakładqwego, rozwija ini wykonanie 'baz. W przędzalni 500 
cjatywę towarzyszy przodującej fa- pr-ządek uczestnic-zy w konkursie na 
bryki im. Armii Ludowej, Wzywa najlepsze przykręcanie. 
kolejno do współzawodnictwa robot- Robotnicy wiedzą, że cały zakład 
ników z Zakładów im, Ma.rchlew- wykona :z nadwyżką swój plan pro­
skiego. dukcyjny wtedy, gdy kad:dy etrlonek 

W Domu Kultury panuje nastrój zalogJ przy swym krośnie. p:rrzy 
pełen entuzjazmu. Robotnicy 1M1ają swym obrączniaku będzie osiąga} 
już potęgę i silę wsp6łrl>awodn1otwa. swoją ~planowaną wydajność, gdy 
które przyspiesza wykona.nie pla- będzie uzysk.iwa? corarz to lepsze 
nów, rozwija twórcza infojatywe w~kaźniki. Podejmoją.c wsp6łzawod 
mas. J nirtwo międzyzakładowe. robotnicy 
Praewodniczący rady zakładowe; -· HH1:i:ia lndyWidnalne zobowiąza-

Dziennik· "Izwiestia•• 
o popula1yzacji osiągnięć ZSRR w Polsce 
M~SKWA (PAP). - Dziennik ,,Iz ,iż ubiegłej jesieni odbyły się w mia 

wiestia" w korespondencji własnej stacb wojewódzkch narady chłop-
~ Warszawy! podkreśla ogromne za- skie z udziałem uczonych, na któ­
mter;sow.arue_ społeczeństwa polskie rycb omawiano doświadczenia socja 
go d.a osiągnię~ gospodarczych i kul listycznego rolnictwa w ZSRR oraz I 
tu~aln~ch Zwią:;ku Radzieckiego. sposoby wykorzystania tych doświad 
~zzenmk wskazuJ.e na odbyWające czeń w Polsce. Szeroką popularnoś­
s1ę w całym kraJu odczyty, mające cią - stwierdza dziennik - cieszą 
na celu zaznajo~ienie społeczeństwa się referaty o nowatorskich meto­
pol~klego z ży~~ i watką narodów dach pracy robotnłkó,V :raclziecktch, ł 
Zwią~ku Radzieckiego. o ruchu stachanowskim i wielkich 

Dziennjk podkreśla między innym:ł, budowlach hydroenergetycrenyeh. . . ' 

. Konferencja pełnomocników 

PalSKIEGO KOMłlETU OBROŃC·ÓW .- POKOJU 
···.· ~ . 

do zbiórki·· podarków dla dzieci Korei 

wać · wraz ze swym zespołem 105 za.w~ictwa. będą referaty o jego życiu i działa!- Udznał w przygotowamach blOrą tiil 
proc. planu. Mło<Wieżowa przodownij Składając zobow.iąz.anfa, prządki, noś~. W ~ołach naucrzyciele prze- renowe kola Towarrzystwa Prrzyjaźni 
ca pracy," ob. Regiiia Grzelak, która tkaczki i matisit'l'owie' mają sobie prowadzą pogadanki o Leninie. Mło Polsko _ Ra~eckdej. 
WYkonała. plan roczny w ciągu 9 mie sprawę, że podniesienie wydajności I 
sięcy zobowdązała się podmieść wy- pracy jest ściśle tlW.ią~a.ne ze spra- · 
konanie b~y o 2 proc. Majster tka- wą przyspieszenia budowy socjaliz- V p I e n u ~ 
cki tow. Sokół podniesie wykonanie mu w Polsce, ze Wll.ll"OStem stopy żY- a.&JIL 

swych planów. o 1 proc. Tkacz ob. cioNwae.iz~. :as0n.Ycz1!~oe1m!i~be~·a .... .;a za•brał Wszecbzw. Centralnej Rad'7 Zw. Z a wodowych 
.Jan Mendel. który również wykonał i:1ll~ .... ~ .... ... ,.., :Y 

plan w przeciagu 9 miesięcy, tzabo- głos I sekretaD:z KD Fabrycrma, tow. MOSKWA (PAP) - 16 stycznia na rok 1951 i dalszego ui'q)rawnienia 
wdązuje się w tym roku wykonać Siedlak, ~ywając do wytężonej pra w Do.mu Zw.iątdi:ów Zawodowych pracy wydziałów kulturalnych przy 
plan jesecze wcześniej. podnosrząc cy aktyw partyjny i związkowy za- w Moskwie rozpoczęły · się obrady związkach zawodowych. 
wykonanie swej bazy 0 2 proc. Bry- kładów. W uchwalonej jednogłośnie V plenum Wszechzwiązkowej Cen- N 1 rada młodzieżowa z praędzalni śre- rezolucji czytamy: tralnej Rady Związków Zawodowych ~ P enum P~~eprowadzona będzie 

. (WCSPS). Plenum rozpatrywać bę· anahza kampanu sprawozdawczo-wy 
„My, załoga Zakładów im. Stalina, podejmujemy Wezw3!n1e, :rrz.u- dzie zagadnienia umów zbiorowych l borczej do organów związkowych. 

cone przez Zakłady im. Arffii.i Ludowej o tyitul najlepszego zaiitra-
du w przemyśle włókienniczym i w ramach wsoółmwodndotwa 
m~ędzyrzaikładowego wzywamy do współzawodnict{va Zaiklady 
im. Mairchlewskiego. 

Swiadomi za.dań, ja.kie stoją przed na.mi w roku 1951, rzucamy hasło 
walki o obniżkę kosztów własnych produkowanych towarów, zazn&cza.Jąc, 
źe jest to droga do dalszej poprawy stopy żYcioweJ klasy robotniczej i do 
dalszej obniżki cen, zap002ątkowanej przez R-ząd Polski Ludowej 1 Partię. 

W l'a.mach wa.lkd o obniżenie kosztów produkowanych prze>Z nas t-0-
warów cała nasza -załoga opierać będ1Jie swe współzawodnictw.o na ba.zie: 

• wzr-OStu wydajności 'Pl'MlY-wYkonania co nadmniej 100 proc. bazy, 
2 o&zczędno.oici surowca - walki o likwidację braków, 
::ł podniesienia jakości produkowa.nyeh towarów, 
4J likwidacji postojów pozaplanowych - likwidacji absencji nieu­

Slłta.wiedliwionej i wzmożenia socjalistycznej dyscypliny pra.cy, 
!I dalszego rozwoju warunków soojalnych. 
P02& tym sta.wlamy sobie ~danie wykonywania planów chiennych 

przez kltidego pracownika, ?t.espół i sa.lę produkcyjną. 
Zobowią-zaitiłny się w ramach podjętego współzawodnictwa doprowa­

dzić plan do kaZde,i sali. zespołu i maszyny. Wier:tymy, że rzucone wez­
wanie lł.rM:nim Zakładom im4\fuchlewskiego zostanie przez nich przy. 
jęte. 7Atłoga z&kładów -n8S'21Ycb eśW!iaderza, że bęllzie z Cl.Tym uporem 
W'liłeue o osiP,~e jak ńa'1~cb :wYQik•w produkc;yjJaycb, o WYko­
n~e stałych planów młesięcznyoh, o wcześnie~ WYkoname planów 
produkcyjnych w roku 1951. Nie zawiedziemy klasy robotni.ci.ej. 

Dumna n1lzwa, Jaką nOS'llll nas-ze qkłady - naa:wisko Wocha klasy 
robo~czej, przyjaciela. Polski i• eałej wa.lc-zącej o pokój ludZkości - to­
wa.N.Vs-ia· STALINA - nakłada na nas specjailne obowią?ikł. Spełnimy je. 
Współzawodnictwo ugruntuje naną walkę o pokój, o szybsze zbudowanie 
socjalizmu w naszym kraju". · 

Robotnicy i młodzież Warszawy 

w 6 rocznicę wyzwolenia 
WARSZAWA (PAiP). - Na licz­

nyOh masowych Wlieoach i zebra­
mach, które odbyły Się 16 bm„ -
w prrzed<Wi.eń. 6 I'OCfZlilli.cy oswobodrze­
niia Warsm.wy, robotmcy odbudowu 
jącej się ze miszczeń stolicy dali wy 
raz swej wdizi.ęcmości i miłości dla 
oswobod~cielskiej Armid Radzńec­
Mej j odrodzonego Woj~a Polskie­
go oraz e.decydowaniie potępili pró­
by wskr.ze~a niemieckiego faszy 
zmu prrrez amery~kich podżega­
czy Woaennych. M.; in. 1Q3SÓWD od• 
były się w buduj~ej się Fabryce 
~inochodów Osob!>w'Ych Ił& Żera­
niu, w fabryce „Fuchs", w Domu 
Słowa. Polskiego i w Polskich Za­
kładach Optyc.znych. 

·' 

smwy. w godzinach wieczomycb 
głównymi u1icami wszystkich dziel­
Illio stolicy przemasrrerowały liczne 
grtl[>Y młodzieży robotniCflej, szkol­
nej, studen<:kiiej, SP-owskiej i hu-­
cersk:iej, niosąc tysiące pochodni, se­
tltd flag li. JP-Ortretów przywódców ru 
chu pokoju. Młodzieży towarzyszyły 
ork.iestcy WP i zw.iąrzlków, zawodo­
wych or·~ delegacje robotników rz: 
WiairS!Lawsk.ich zakładów pracy. 

trąrzestnicy oapstr.zyków en~a­
stycmie wznosili okrzY'kri na czeić 
Armil Radzieckiej, Wo.iska Polskie· 
so i boh~~rskięg-0 Marsmłka Kon· 
stantego '.Rokossowskiego. Potężnie 

skiandowano słowa: Pokój - Stalłn 
- Bierut. 

* * * Tysiące mieszkańców Warszawy 
WABSZAWA (PAP). - w p~ed- serdecznie Wiiitałd maind:f€'Sflującą mło 

di.zień 6 roC21Ilicy wyzwolenia War-' drllież. · · ' 

WARSZAWA (PAP) - W Pol­
skiJn Komitecie Obrońców Pokoju od 
była się w dniu 16 bm. konferencja 
pełnomocników Komitetu do zbiórki 
podarków dla dzieci Korei. Pełnomo­
cnicy zdali sprawę z dotychczasowe­
go prz.ebiegu zbiórki w terenie. Na 
zasadzie dotychczasowego doświad· 
czenia nakreślono Wytyczne dalszego 
prowadzenia akcji,_ która trwać bę· 

~~t~FF.0;~~~al~~;:~~:!~E~ Wspa,n1·ały rozwo'1· wspo~łzawod.,n1•c· ·1· ·Wa 
nej przez miejscowego nauczyciela o . . . . · '· 
położeniu dzieci w · Korei, uczniowie 

dzie do końca. bm. 
Sprawozdawcy stwier,dzili, że ak· 

cja zbiórki podarków dla dzieci Ko­
r6i nosi cha.raii:;ter wiell>.'iej manife· 
stacji solidarności ludności miast i 
wsi całej Polski z narodem koreań­
skim, walczącym o swą wolność. 

„Trójki pokoju" oraz grupy zbie· 
rające podarki chodz3 od mieszkania 
do mieszkania, wszędzie serdecznie 
przyjmowańe przez ludność. Szczegół 
ne zrozumienie znalazła akcja w ro­
dzinach robotników oraz ehłoPÓw ma 
ło i średniorolnych, składających nie 
raz po kilkanaście sztuk bielizny, 
ubranek, sukienek itp. Zanotowano 
zaledwie i..;nm wypadków odmowy 
złożenia podarków. Odmawiającymi 
byli spekulanci i bogacze wiejscy. 

W Wieluniu, woj. łódzkie, kobiety 
samorzutnie zorganizowały „koło 
przeróbki", które bezinteresownie 
przerabia lub reperuje odzież, wyma. 
gającą naprawy. W Krakowie kobie­
ty wielu zakładów pracy bezpłatnie 
szyją, dla dzieci Korei odzież ze zło· 
żonych na ten cel materiałów. 

Komisje ~biórkowe dbają, aby ma 
gazyny, w których składane są dary, 
były suche i czyste. 

.o niezwykłej ofiarności społeczeń­
stwa zarówno starszego, jak młodzie 

-ł1r~Y!1ieśli po~ar~i dla swo}c~ rówie· •• , przen1••~le „o'rn•·czą--- .„ hutn.·czg---
smkow koreans:kich - odziez, zabaw Wir ·. '7 ~ 7 ••• ••• 
ki itp. Jeden z ucz.niów przyniósł kil . 
ka starych podków i zaproponował WARSZAWA (PAP). - Uc}iwaly VI plenum CRZi były ostatlll-0 chanirz.acji procesów wydobywczych 
aby dzieci zebrały złom, a za otrzy: I ~;!im, 0!~d ~1~1:nych pos~e~eń Za.rządól'I'. • Głównych Zw;iązk~w - \Vlimlo stać się współzawodnictwo 
mane ze sprzedaży pieniądze zaku- OWY b. Górnikow. Butnikow i Prac6Wl1ikow Pnemysłu Chenucz za!inicjowane pmez rębacza kopalni 

mnośol pieca, które objęło wszyst­
kich robotników i prooowników te­
clmicrmych wydrzliałów wielkich pie­
ców, p:modują zało~ hut: „POKOJ„. 
„KATARZl!NA" i ,.KOSOIUSZKO". 

piły potrzebne rzeczy dla dzieci ko- uego. ..BYTOM" - Affreda Kawczyka. 
reańskich. W . ciągu dwóch dni dzie· yV my.śl uchwał CRZZ, postanoWlio zawodowy łoży Wlielomilmonowe su- Do teJ formy wspóhlawodnictwa, 
ci zebrały na. ten cel <ł tony złomu. no opr:zec współzawodnictwo na kon my. kt6re objęło. juZ niema.I wszystkie 

Akcja zbiórki jest w pełnym to-'b.-u. kretnych ri:obowiązaroach produk- Na plenum Zviiązku Zawodowego kopalnłe węgla, pr.zystąpilo dotych-
Wyłoniony w czasie trwania zbiórki . h . . ku „ Górników, w ~ wzięld udział: czas H.650 gómłk6w. Posta.nowdłi o-
szeroki aktyw spt>ł:eczny :o;ajmie się CY.Jnyc · Waele miejsca w dys S>J~ v ... .r..., ni wydobyć w I kwartale br. prze- W obronie 

patriotów greckich . ś · cili' tni b d 1 przewodniczący CRZZ, ~or Kło· za pośrednictwem WOJ0 ewódzkich ko· po WJę . uczes cy o ra P enar- szło 188 -... ton węgla ponad pł~-. siewicz i wicemiinister Górnictwa - .... .,, ""' 
mitetów pokoju organizacją przeka· nycll spmwJe otoazenia człow.ieka Feliks S-zczepanski, stwiierdmno, ·:ia; SUKCESY HUTNIKOW w WALOE 
zania olbrzymiej ilości darów dzie- pracy ~onną opieką s9ejal- jedną z najpowaW:i!iejszych dźWligni 0 JAKOSC PRODUKCJI SOFIA (PAP). - Dnia 14 bm. pra 

sa b~garska zamieściła apel skiero ciom Ko1·ei. ną, na którą państwo ludowe i ruch ·podniesienia produkcji - obok me-

Wie lki malilwr oskrzyd l ają c y 
koreańskich wojsk . ludowych 

Omawłając różnorodność foNn wany przez grecką partię chłopską 
współzawodnictwa w ub. roku, coo- do rządów wszystkich krajów demo 
łowii. aktyw.iści Zw.ią2lku Z3wodowe- kratycznych, do organizacji zawado 
go Hutnri.ków ri naciskiem podkreśla wych, młodzieżowych i kobiecych, by 
li, że świetne wynilki osiągnęło hut - przeciwstawiły się straceniu sekreta 
niotwo pol9kie W drlJiedzli.nii.e Wpłk.i. O l."za generalnego greckiej partii chłop 
pod!ll!i.esden!ie jakości produkcj>i. We skiej Gawrilidisa i dowódcy armii 
współ0awodniotwie prowadzonym w~oleńct.ej Elas, generała Serafi­
między stalowniami i odlewnillami sa. 

PEKIN (PAP) - Z Phenianu do· ' Armia ludowa po oskrzydleniu mia I wiska i zastąpiony przez 
noszą, że ogłoszony tam 16 stycznia sta Tanian sforsowała rzeke Bam- Rafnera. · 

generała· w~ystkich hut o zredukowanie do Obaj ci przywódcy greckiego ru-
m.inimum t . r;:;w, wybraków, na.jlep- chu wyzwoleńczego, włęzieni od daw 
sre rezultaty osi~ęła młoga stało- na w faszystowskich obozach koncen 
wnil huty „KOSCIUSZKO", która tracyjnych, skazani są na śmierć. A­
rimniejszyła t. rzw. wybraki produk- pel podkreśla, że grecki rząd mo 

ko1?1u~ik~t. do~?dztwa . naczel_nego gan w jej ~órnym bieg~ i posuwa się Na najtrudniejsze odcinki frontu 
koreanskieJ a~mu lud~weJ podaJe: coraz d,aleJ. na południe. pr.zez prze- Amerykanie wysuwają wojska sate· 

Na wszystkich odcinkach frontu łęcze górskie pokryte śniegiem. Czo· litó\v i zmuszaja je do osłaniania 
je?~ostki armii ludowej i ocho~icy łowe kol~mny armii .l~dowej prow~- swego odwrotu. Brytyjski minister 
ch!nscy_ prowadzą nadal . po~yslne dzą w~lk1 w. odległo~c1 około 2~ k1- spraw wojskowych Shinwell, oświad­
~z1:iłam~ o.fens~e, zadaJąc meprzy lometrow na południe ?d Tama~~· czył w związku z tym, że „tego 1·o· 
Jac1elow1 silne e1osy. ~fensywa na tym odcinku rozw13a dzaju taJ...i;yka powoduje olbrzymie 
Oddziały wojsk ludowYch, ope1·ują. się na szerokim froncie. straty wśród żołnierzy angielskich". 

c;r.ine do 0,9 !)roc. narcho-faszystowski zamierza przy. 
We wspólzawodnic.twJe między 

1 

stąpić do masowych egzekucji wseyst 
wydziałami w.ie'lk·kh pieców o maik- kicll patriotów skazanych na śmierć 
symalną produkcję z 1 m sześc. poje już od kilku lat . 

ce n~ z.achó~ od Wondżu zadały nie- Kor:-spo.~de:it age~cji R~_utera in: Morale . wojsk amerykańskich zała-"'·Ja' pon' czy cy ~rzy;iac1elowi zn~c~e sti;aty. w w~l- formu3e, iz Jednostki armn lu~oweJ muje się coraz bail'dziej. Korespon· Uch·wały połączen1·0.we 
kach. w.~ re~om~ okoł? 76~ n~e- 'dotar~y .do n?asta J~wo~, połoz~e- dent paryskiego dziennika ,,Le Mon- ' 

W Oddzl.ałach wo1"skowych USA· przyJac1elsk1ch ~ołmerzy 1 of1cerow go '!srod łancucha g~rs~iego Tepek- de" pisie, że ,,żołnierze a.merykań· k . h . k I d h 
poległ~. lub o?nios!o rany. a 105 do sa.n .1.rozpoczęły walin uliczne w tym scy są niezmiernie wyczerpani w :p o r a W n y c z W I ą z o W z a W o o W y C 

MOSKWA (PAP). _ Jak donosi stało się do mewoh.. . m1escie. ostatnich walkach i do tego stopnia (j. 
s h · A · TASS d . W dJ?lU 14 st~~zma art_Yleria pr~e- Nacierające jednostki wYkazują w nerwowi, że każdy szmer 'eywołuje w s 

zł zang a3u genc3a ' Tnak~· c1wlo~1c:za arm1.1 ludoweJ z~trzel~ła tym górskim reJ'onie wielką zdolność wśród n. ich panikę". AR ZAWA (PAP). -:- Pod~s Uchwały takie pedjęły na plenar 
sz Y tam nowe wiadomości z o io w reJome Phenianu bombowiec me- N. kt' dd . ł 8 plenarnyr3 obrad zarządow głow· nym posiedzeniu Za.rządy Gł6wne 
na temat wykorzystywania przez przyjacielski. m~newrową. , it; . ore 0 Zla ) ar- , nych związków zawodowych, z,wiąz ZZ Górników i ZZ Prac. Przemysłu 
USA Japończyków do działań wo- nm amerykanskieJ zos~ały oc!c ęte od p d K p k • ki. skupiajace pracowników z po - Naftowego, ZZ Pracowników Prze-
jenny~h w Korei. Przywódca sekcji " s~ch baz zao~ti;zerua •. ~.i·o~y dru· rze onnresem O Of U krewnych gałęzi produkcji i usług, mysłu Skórzanego i ZZ Pracowni· 
młodzieżowej jedne~ z japońskich „LITIERATURNAJA GAZIETA gleJ amerykańskieJ dywlZJi piechoty 6 Pod . . eh ał ł . U k' dzi 
związków zawodowych który zatru I O DZIAŁANIACH WOJENNYCH wspieranej przez wojska francuskie C h I •• ZfUJą ~ w ~~owe. · P::0:=ó1!3'~e2ysi:~~=:~~ 
dniony był. na fronci~ .k?reański~ W KOREI. i holender~kie, zmierzające„ do . po: W zec OS OW3CJI =edi'a~he~U:hwałach, a~: :e1~ czego i ZZ Pracowników Przemysłu 
p~z-z. sztabie amerykanskieJ 24 dy- MOSKWA (PAP) - W przeglą· ws~ymama. ofei:isywy arm~i. ludoweJ PRAGA „'(P AP). -: W. całej C2e- połączenia jest .między innymi stwo Spożywczego oraz plenum Zarzącf.u 
:v1~31 w cJ:arakterz~ tłuma~za, o- d.zie dział~ń woj~nn~ch '!' Korei 1,Li· zakoncz~1ł' się n~epowod~eru.em. Dru- chos~owacJ1 odb!wa1ą się przygoto- rzenie bardziej sprężystej organiza Głównego Prac0wników Handlowych 
S"'._1adczył, ~E! J apon~zycy b1or~ U· t1eratur~aJa ~az1eta' p~sze m .. m.: ?a dyw:izJa poniosła wielkie straty w~a do I K>r.aJowego Kongresu 0- cji związkowej i szybsze uaktywnie - o połączeniu ~e Związkiem Zawo 
dział w wo3me przeciw narodowi ko· - Klm wbity przez Jednostki ko· 1 zmuszon~ została do odwrotu. bronców PokoJu. Na przedkongreso- nie niższych ogndw. dowym Pracowmków Spółdzielczych. 
reańskiemu. Wszystkim Japończy- ·reańskiej armii ludowej w pozycje Na południe od Wondżu wojskom wych konferencjach delegatów od- W wyn:iJku połąC2lellia związków la plenum Zarządu Głównego zw. 
kom wysłanym do Korei w eharak- ' nieprzyjaciela na pohldnie i na po"il amerykańskim grozi okrłż.enie. Do- :bywauących s.i~ w wtielu miastach I zawodowych uzyskane zostaną zna-1 Zaw. Pracowników Sądowych i Pro 
t erze ,,.trag~rzy" lub „tłumaczy_'', 1łudniowy-wschód od m~ Wondżu wódca drugiej· dywizji gen, :Mac Cle- lte;publikd przedkładane .są nowe zo- cme oszczędności,w zakresie wydat kuratorskich - o p0łączen1u ze zw., 
:wydano broń; ,, :rozuerza.sie coraz bardziej. wer został~~~ .ze sweg'O s.tano·~ bo~~ ~ukcy0ne. ków na a~~ę, zwi.azko:wa. ~~~~~_ów ~~ństwoW)'~ ' 

, . 



1 "! -~ t s? ' . ( 1 

Księża 
W strząsa ją ce 

-or1allizatorzy potwornych zbrodni 0 .na:~~~~aci.ól 
STO KOŁCHOZÓW-MII.lONEllÓW oskarżonych na ptoce~ie bandu dywersyjnej ID Krakowie • zeznania 

KRAKóW (PAP) - 16 bm. rozpo 
•~ął się w Krakowie przed Wojsko­
wym Sądem Rejonowym proces ter· 
r?rystyczno · rabunkowej ba.ndy pod 
ziemnsj z Wolbromia która zwała 
siebie ,,armią polsk11,". Ńa ławie oskar 
żo~ych zasiedli członkowie bAndy: 
ksiądz Oborski P!Gtr, k.Sil}dZ Gat-em­
ski Zbigniew, Grabińska M11rla, Ada­
mus Hęnryk, Podsindło Tadeusz, Bar 
czyk Staniii1ław, ł.upka Zdzi~lnw, Pi­
'lfowai-ski Wacław, Rogalski Edmund 
i Krei:el C,;,sław. 

Rozprawa toczy się w trybie dorai 
nym. Oskarżot\ych broni 6 adwoka­
tów. O wielkim zainteresowaniu, ja· 
kie wzbudził. proces świadczy fakt. iż 
na salę rozpraw pri:ybyli niezwykle 
Jicznie przedstawiciele społeczeństwa 
krakowskiego, w tym wiele kobiet i 
młodzieży. 

Oburzenie zebranych dochodzi do 
!ZGzytu, gdy oskar~eni z całym ey-oiz 
mem przedstawiaj!ł przebieg potwor. 
nego morderstwa dokonaneiro na 
14-let'nim Waldemarze Grabińskim, 
mordentwa, na które zezwolili oraz 
na dpkonanie którego doste,rczyli broń 
1l~karżeni księża katoliccy. Jut z 
pierw8zyeh zeznań oskuionych wy· 

nika„ iż kierownicza rola księży po. 
~ega!a nie tylko na organizowaniu i 
>n.sp1rowaniu bandy, lecz również na 
stwarzaniu klimatu zbrodni. · 

Po odczytaniu aktu oskartenia i 
U$taleniu perS!lnaliów podsądnych sąd 
przystępuje do badania oskarżonych. 
Jako pientszy . zeznaje oskarżony 
Barczyk Stanisław. 

Ksiadz Godomski 
dos.tarczył broń, 

którą zabito chłopca 
Przewod.nicz11e:r: - Jakie wy jaśnie 

nia chce złożyć oskarżony? 
Osk.: - Do wsiiystkiego się przy­

znaję. Pierwszym moim czynem byto 
zę,bójs.two Waldemara Grabi'ń11kii!go 
w g111dniu 1949 r. Zabójstwa dokona 
liśmy na rozkaz wraz z Krężtlem. 

Na marginesie -
Odpowied.ź 
pachołka wojny 

Po ••etcwr,·1odnimcyrn milen11iu Ade 
rwuer zdeoydowal się tvre6zcie o<lp1>1t:ie 
d-fteć no propo,;ycje premiera Grotftvo. 
hla w sprtmie ,utworsenia og6lnoniemie­
c1tiej Rady Ustawodawczej, zlo~tml'j n.a 
zasadzie pa1y~tu z przemtawicleli Nie­
m.ieckUj Rep1tbliki. Demokraiycanej i 
Niemiec Zat!hodnich. Propoeycje Grote· 
toohl4 wyworly ogromne wro.ielłie w u 
łych Niemczech. Wypowied...-ieli ~i~ :w 
mmi prndat-0tuiclele najróinie;~zych 
f"UP saclaodnio - niemieckiego ipnle• 
clleń~tt.t'a. Nt1Wet mills:c::ań,~lr.a praMI nie 
miecka wyraźnie podkre§lnb1 snoc::enie 
propozycji premiera GrQtaw11T1la. 

W jaki tpo&ób odpowietfr.ioł "" ni11 
„1umc1er:i:'' Adenauer? Po bardzo doH!l 
dnym 11sgodnienhi :rw~go sUaiotd~lra, jalr 
d011osi prasa :mchodnfo, z cynic:mym he 
rolclem wojny odwetowej Sc1mmnrhereni 
i s omerylMfukimi rnocodarł'cami, Atle­
n.auer odpowied::ial w spo.~ób, 1.Wrv bez 
reszty demaskuje i:o, jako WTOKll poko· 
]u, ivrop marod11 niemieckiego, j1rka :a 
cielrlego rewizjon.i~tę. marzqcego o wskrz;e 
neniu. pod knmrm.dę anu•ry'k11ń•kirh im 
perfolisiów neo1iiilerowskiego JJ"' t.hr· 
1Jł.11Chtll. 

AdMm..ler steHtólnfo o.~tro u.-ystąpil 
pr.ieciwko uchwalonej niedmvno w Nie 
nrieckiej Republice Demokrat.ycimej usta 
tok o obronie pok(ljn. Adenm111r ruder· 
dń, ie ustawa ta, „1miemoiliw!.a swobo 
dę wyrllian.i4 przeJ.·onnń". Jak wirulomo, 
ustawa o obronie po ko jlJ iswtnil' pri•· 
widuje surowe kµ ry dla wszyst1.·ic1t tycli, 
którzy nawol11jq ilo nowej wojny. któ­
r;py uprawiają propagand~ wojny, któny 
siejq nien:.atAJiść do innych r1aroc/ó111. krse 
tl}i.ą rasi:sm, ui:ywają tl o remilit(lry:a.cji 
Niemiec i do 11owej wojny. 

Ten M81l111Mt A.dma11era ilka-uije C4 
lą jefo istoff. .4.de-iuwercnvi chodri uł.a 
Sltie o be::komo§ć dla r>ropaglltorów i 
orgooiMtorów wojny. Pieni .,i~ on. J{d~· 
mówi o 11.srAJ.wie w obmnie pokoj11. pm1ie 
wa:i Mm jeJt jednym s tych, ktńrsv bio 
Tq ceynny udsiol w pr:r:ygotowaniach do 
f.łlojny. 

Odpowiedź Adtn011era tc1mie duchem 
&zowini&tycznego rewfa_inni:mm w ~tnsun 
ku do Polski. Marionf'tka amerr1mńsko­
angielska, która mil'n:.i ~ę „kanclł'rzem" 
Niem.il!C Zachodnich, robi „zam1t" Nie 
mieckiej Republice Dem111rratycznl'j, :ie 
wyr:e~·la się raz na zaws:e polirvlci re 
wizjonfam1t, że u:mala gran icę na Odrze 
i Nysie za grani.cę pokoj11 miiµl zy nara 
flem polskim i niemieddm. . 

Adenauer jeu wiernym wy1conawcą 

Broń do~taliśmy od Podsiadły, który Prokurator: - Jale *· Grablłl&łc.ł 
otrzymał jlł od księdr.a Gadomskiego. zarea1owała 11a Polecenie U. Obor­

Prólc.: - Czy ksią(!z Gadomski wit11 1 skiego? 
dział dó eaego m~ sluiyó pisto!e~, któ 1

1 

Oskarżooy: - Była i.radowolona. 
ry wręczył os.kar;;-onemu · Podsiailło ? P):'bkuratot: _ Ce osk. Grabfńi!lka 

O:ak.: - W1ed2aał. 'ed . ł t ~ ,,._ . . 1· Pruk.: - Ile lat miał w ch"#ili n- powi i1a a po e, r .... inow1• 
bicia Waldemar Grnbiński? • I Oskarżl)ny: - Powied.złała, że 

Osk.: - Czterndcie. ks. Obor~Jd zgadza sit z jej 7,daniem 
Prok.: - Ile lat miał oskarżony . i. ie ni~ wid:ii inMgo wyjści:\, jak 

w ćhwili dokonywania morde'rstwa T hkwlth1c3ę Wałdenia.ra. 
Osk.: - Osiemna§cie. Pr1tkurator: - W hki ezas Pil tej 
Prok.: - Czy oakłlrżony znał do- re:imowie z 011k. Grawńsklt, po decy-

brze księdza (fat1omskiego? zji ks. Obc;irskieg-o, zostało popełnio-
0 k.: - Ksi4dz Gadomski był mo· ne motderstwo7 

im _nauc~ycielem w szkole pódst&WO· Oskariony: - w tr:r.y ei pot•111. 
w~. k C . Z kolei zeznaje ot;k. Gr11biń.sli;a, 

. ro .: - ~lf~ uczył oakaHOilego matka zati1ordowitneto urzer. band~ 
ktł1adz Gadomski. w Id ..., G · b", • · Osk.: - Etyki katolickiej. a e.,.ara ra mai>1ego. . 

·oskarlony 1przedstawia nastevnie ! ~skarż~a:. - W ro~u 1949 doWle 
szczeg6lowo przebieg motderstwa. d" iiz.1alam s1.ę, ze sy~ lllÓJ Wacł~w na­
kona.neiro na młodocianym Waldema- 1 !ezy do . 1'1t1~le;aln~J, ?rganlzacJl. Sta· 
rze G1·abińskim: - po otrzy1naniu rs.1am. się ~o odw1esc od te!l'o· O_d'P?­
rozkazu, poszliśmy z Krężelem na po ! w1ed7.1tł m1, .że za to nalezy nu s1i,i 
le i tRm pe>pr1;1wadziliśn1y Waldka. kula. 
Następnie Krężel wyjął . pil!tolet, Następnie o!fktri.Mia z•llllaje, t. 
miał Atne.lać, lecz pistolet mu sit za · młod!'i":y jej ayn, Waldenrnr, ktqry 
ciął. Ja. minł•m piitol~ kal ibr u 6 wiedział o działalności bandy, groził 
mm i strzeliłem trzy razy s tyłu. za· niejedriokt·otni~. że donioiie o tym 
hijnjąc go. wtadwm. Oskarl.ona powiad'>mił& o 

Puew.: - Gdzieście strzelali! tym ezłonka \landy Łup)c~. który nie-
Oslc. : - W tył głowy d'va ruy i co później zawiadomił, że wzywa ił 

tneci raz w pier~. Naattpnie zakO. k&iądr. Oborski. 
pali~my lfO, ~nioi;le_m broń Pod•la- O!karżona opowiada: - ,,Prl'iy· 
die 1 powiedZlałem, ze rozkaz xostd si-łam do ksiedz!. Proeił bym uśia· 
wykonany. ' t -.l'ł" · · · ł Ad ok t Libe!łki.nd. _ C ka _i 11 a, z~p ... 1 a.m _papi~rosa, zic~ę a!ll 
• w ł : Z_Y os r strasznie phtkac. IU1ędzu pow1edz1a 
zon~mu łatwo p~11:yszło oddac te dwa łam 0 l'Ó?.llllOllie z Ll.łpk:&, powil!dzia 
stn:a~y. w &'łowę · . łam, że Wacek jeirt 'iv organizllcji, że 

_Osk.: - B~ł~m zm~szo~y. Kręl!:_el boję się o niego, że w nim jednyin 
muł P.1stolet i :r.e.b~'łu J~ nie. strzelił: widzę awójlł prtynłość. Chcę, by 
to 01oz~ by .Kr!lz.el WYJął P'stolet 1 szkol~ ukończył. · 
za!ltrzehł mnie 1 Jego. 

Po zabiciu chłopca, Barczyk z ~rę· 
żelem sciągnęli z zamordovla.nego bu 
ty i obrabowali go z pienięqzy. O ey­
niimie morderców świadczy fakt. że 
Pil ?:akopaniu zwłok przy pomocy 
przyi;t"otowanej zawczasu łopaty, od.· 
tnówiłl nad jego rrobem wspóhii n10 
dlitwę. 

l dalstych zeznań os\:arżonego wy 
nika, h brał on udział w około 10-ciu 
napl'ldach rnbnnkowycb. i · zamachach 
na życie funkcjonariuszy MO, działa 
c:r.y społecznych, aktywist6w PZPR. 
Oskarżony zeznaje: - · W lutym. 

brali~mr udział w napad1".ie na sołty· 
są. Broń i rozkaz dostaliśmv od Pod­
~i.adły. Od l!ołtysa zabraliśmy około 
40 tys. zł. Ja wtedy wymierzyłem soł 
ty sowi baty. 

Przewoclnicz,cy: - Za co? 
O!lkarion:t: - Dlatego, ze 11ołty1 

ehcjał. aby układać 11półdziełnje. 
Oskarżony Barczyk brał również 

udział w zamachu na kaprala MO. 
:S.am1onkę. 
PrzewOdnicząey: - Dlaczego chcie 

liście zamordować Kamionkę? 
Oskarżouy: - Tego ja nie wiem. 

Napad nie udał się, ponieważ 1nili· 
cjant nie szedł w określonym czasie. 

Na dalsze pytania obrony oskarżO· 
ny odp<rn·iada, ie dobne wiedział, it 
ksiłdZ Gadomski należał do orgnniza 
cji, jak również \VYjaśnia, że nasile· 
nie jego przestępczej działalności na 
st~piło z ehwilą, kiedy dowiedział się, 
Żft bandą kierują księża, eo mu „do· 
dało odwagi". Ód tej chwili oskarżo· 
ny dokonał w cią.gu trzech n1iesięcy 
10 p;:r;est~pstw, podczns gdy przed 
tem na przestrzeni 9-miesięcznej 
pr:zynależno~ci do bandy dopuścił się 
jednego przestępstwa. 

N a niesu:zęście cr.łón\:.owie bandy 
watą.pili do mnie, Waldek widział 
bfoń - dwa piśtolety, a u Podsiadły 
jedĄn. P1nviedziAłam kslt:<Izu. że je• 
stel'n między młotem a lrowadłem. 
Łu1>1\a kłamał bezczelnie, żt sama na 
ma.wiałam do zabicia !!yna. Przysi<1· 
giim na Boga w11zechmocnego, w któ-
1·ego wierzf) moc.no, że Łupk:a kłamie. 

Powiedziałam ksi~zu, ifl odbiort 
90bi1t i eóree 7,yeie. Ktit~z powie 
dział: „Tero pani zrobić nie 'Wolno, 
ho tak b:tłó zawsze, jest i ~zie, że 
tam, idzie mu~i zfia,ć osób wiele, 
muai zginąć jedna". Ja powied~ia· 
łal'U, źe to jest szantaż, a prtecieź 
'.Pan Bór mi tego nie wybaczy. Na 
to ksiąd;t; O'borlłki odpowiedział: „Nie 
ma mowy o grzechu tam, gdzieby pa 
ni nawet zabiła we włauej <tbtonie, 
a był czas, kiedy sam w,dawnłem 
wyroki, ki~y - zachodziła potrze· 
ba. Niech sit pani nie martwi". 

Od ksi~za wyszłam & tYJI\ przeko 
llUiem, że Waldek mój musi zginąć. 

Nie pamiętan1, czy tego wieczora, 
czy na drugi, przyszedł do mnie Łup 
ka, z1Ą.pytał ~o kllliądz Oborski powie­
dział, opowiedziałam. f.ltpka powie­
dział, że zawsr,e mówił, że kA. Obor­
ski to nie rłllpi człowiek. 

Krt!w -syna ili.oj&go ciąży na lesie• 
diu Obl)l'skim. Za krew syria moje~ 
odpowiadać nie będ~. Podpisałam pod 
grof.b,, Niech zemutje Łupka, jak dał 
mi oł<h;ek, a ja 1t1óltiłam, że tego 
uczynić nie mog~. Olówek trqsł mi 
się w ręku. 

Łt1pka powiedział, te pot1tanowione 
jMt w do1n\dztwie, że obojętnie, czy 
w mieszkaniu, na łózka, ezy na pod· 
wórzu, tam idzie 511 go Hfłtanie; 

tam )lłU.si sił to wykonac!. Krzyka~- dząc po mieście no!liłam się z myślą 
łam wtedy, że tere nie pr;ieżyjf. kupić sobie butelkę spirytusu i wy­
Zapytałam sit, co ja niatn _ aa\jisa~. 1>ić, choć mcdY praWie nie piję. U­

Powiedtiał: proszę pisać: „Zirizam piłam się. Potem rozchorowałam się. 
sio na u1u1titcie 1yna móje1ó, Wał- Nie lllógłam spać, Jeśc. praoowe.c, 
demara, pól\iewa* jMt RA ~tjtćl ,wł1~dzłe chódsił za mnll Waldek, 
iniliejł - ezy obecnego uefroJu'1• Te- wst~dzie go widziałam! (płacze). 

W OBWODZIE KIJOWSKIM 

MOSKWA. Kołchozy ukraińskl\e 
zebrały w tym roku bogate plony 
wszystkich upraw i wydatnie rozwl· 
nęły hodowlę bydła. W związku s 
tym znacznie wzrosly dochody koł­
chozów; w obwodzie kijowskim ist­
nieje obecnie sto kołchozów-milione­
rów. 

:o nie palfliętam .. Ł'!J>~a p&wie~:&i"ł ' Podwójnie cierpiałam, l>o mogłam 
potem : . niech pani 1dz1e do k1iłdza µłakać tylko w nocy, aby córka te­
Oborsk1ego. go 11ie widziałA-, oka nie zmrużyłąm 

Jl! ta.le .,..yc:s\ił'am, ile kill4th Ohlw- p1:zez wszy$tkitli noce. Zachorowa­
ski je&t dowóikł, myśli.fam, ie •ma· łam na silny ro:zstrój nerwowy. 

FERMY HODOWLANE 
W CZECUOSWWACJI 

PRAGA 
ją;: szerokie ~aJom~i w W•tsila· Kiedy pó leczeniu wróciłam " Kra· 
Wie,. !'toie uda mu. sill, coti. dla, 111nie ko wa, !!dy s:tłam chodnikiem przez 
;µ-obie. Łupka plów1edi1ał. z• Slf tak r:Yne'k 2obaczyłll.n'l idącego ks. Obor· 
stać musi. Dla pani lepjej, jak pani łkter~. Gdy mnie zóbac'!ył, to skrę· 
podpisz:~. clł w rynek, o).e llkłonłJ się nawet! 
· '"fo. by~a rroź~:i - 1r~al1liałam, ł~ (p!lcie). 
jeiteh. me 1164p11t:e, sr1me W11łdek 1 Męć~ył8.1Jl się w czasie okupacji z 
t~k, ze zginę ja 1 starsry syn. Pod- d7.'.ećmi, mogłam je wtedy pozabi­
p~łam. jać. A nie wtJJdy, gdy mi podsunął 

W myśl uchwały rządu, rolnicze 
spółdzielnie produkcyjne w Czecho­
słowacji przystąpiły jesienią 1950 r. 
do zakładania ferm hodowlanych. 
Dziennik „Zemiedelskije Novi.ny" po 
daje, że do 6 stycznia br. w rolni­
czych spółdzielniach produkcyjnych 
stworzono 1030 ferm hodowli bydła. 

Chodziłam po mieście jak obłąka- żebym ja poszła do kogoś i powie­
na„ AQ:I u&t ot\vorzyć nie mogłam. działa: ubijcie moje dxieoko. Nie ma 
Niezdolna byłam do nictt\go. Żac)1n tali~j matki, która by tak pow!edzia 
dził~m do sklepu po nic i wytho· tal (piaczef. 
til'!iłam. Tak trwało to pacę go~n. Pnewodrtlcutcy zarząd1..a ~ótką 
Wrótiram ci p<>wtoteln, otworzył;im tkUrWę. PQ ptrrerw.ie obrońcy J:ada­
drzwi, 'DllSla.łam &ka, Podałatiłę, ją pytttnia . 

545 Kl\I NOWYCH DRÓG 
BUDAPESZT 
Na Węgrzech w szybkim tempie 

posuwają się n aprzód prace przy bu 
dowie nowych dróg. Węgierscy pra 
cownicy drogowi wykonali plan 1950 
roku w 144 proc. W ciągu roku zbu 
dowa no na Węgrzech 545 km nowy ch 
dróg, z tego 55 km. szos bitych oraz 
120 km szos asfaltowych. 

Pabla:na.-~kę - pili wódJ<t. Nie Po pnerwie, w pierwsiym dniu pro 
pamiętam, ale, zd!lije się, że sllma. po eesn, składa.je zeznania oska-rzeni: 
pros}!am o wódkę, a wz~tem cho- Pl\>iowarski, Rogalski i POdsiadlo. 

Abg rosła sił·a Polski 
Dwa lata. temu na wielkillj nara· 

daie os!tctędnościowej tów. Mitle pl't.y 
równał nd;o,ą irospodarkę dó młOOe· 
go. nlezmieUJie szybko roanąeeł'O ezło 
wieka. któremu wnyMt}(ie~o u. ma­
ło, któremu nie moi.łla naati.1·ezyć, 
któey z ubrani-a wytasta, który bu· 
ty zdtiera, który zjad& bócliMiek 
chleba na śniadanie i m6-wi - wię· 
cej. I gł!>Śno wota: daj wi~ej, daj 
więcej węg-la, daj wi~ej 11tali, wię­
cej cementu, więcej n1iJ'11zkań, wię­
cej tkanin, but6w, mi~a. Daj, bo ja 
rosnę tak szybko i prędko, jak 1'liJJdY 
Polska nie ro~ła. 

To porównanie nic nie strą.eiło na 
aktualności - pneciWlH•, n•az~ 1* 
trzeby z roku na rok rb.Ml3. Cłu:~y 
coraz wi1,1Cej produkować, aby cora& 
więcej budOwać, aby corac Jepi•j, za 
llObl\iej iyć. 

I właśnie dlatee;o, aby żyć coru 
lepiej, musimy pracowitć c()Taz wy­
dajniej, jak n_ajraejonahliej wyk(Jl'zy 
stywać na&zą pract, jak najracjóital 
nieJ, jak n.ajo.tz~f)dJJ.ł„I gos~od&ro­
wać naszym czasem, ~11.11em nMtego 
zakładu, fabryki, cz:aiem ma!nY•· 

Każdy dzień pt:1.epraeowany to wy 
konanie 9,3 proc. rocme*o plailu ~ar 
tośei przerobowej w przemyśle i oll· 
downictwie. Każdy dzień bez pracy 
fo opóźnie1tie wykonania rectiltfo ple 
nu wartości przerobowej o 0,8 proc. 

Zastanówmy sle ile m&my świąt 
na przestrzeni całe~o roku. Nie li· 
cząc n iedziel ...:. siedemnaście. Kt~ 
zadał sobie trud obliczenia, te w cilł· 
iru jednego dnia 80 tya. armia bu· 
qowlanych pracujących w stolicy ...... 
wznosi pr1.eciętnie 5 tnypiętrowych 
domów mieszkalnych. 

t*-łętiach produkcji, we wszysfJkieh ilości szkół, żłobków, świetlic. To 
dzitldzin~ch gM>podarki narodowe.i. traktory i siewniki dla wsi, to więcej 

Czy stać nas na tak~ l'Ozr1.mtność, książek, teatrów i domów kultury. 
t~Y Mobilizujemy wseystkie siły i Każda g·od;dna, każdy dzień przepr a 

re11ei·wy dla WYkonania Pła.nu 6-let- cołvany zwiększa nasz dobrobyt, każ· 
uil!go, g8.y cały '!}'Siłek polskiej kia da godzina, każdy dzień zma;rnowa~ 
sy robotniczej, p<llskiego narodu ' j~st ny - opóźnia nasz marsz do lepsze­
llkierowany na to, aby d11.ć krajowi, go, soc~alistycznego jutra. 
da~ mAso-m pracujfłl!ym jak nej""W-ię· Czy problein zmmeJszenia ilości 
cej dóbr? dni sw•ątecznych jest tylko naszym, 

O~zywiste na taką rozrzutnoić nas polskim problemem? 
nie śtać. Pracując tylko kilka dni wię w pęwnym sensie tak. Tyle świąt, 
cej w re.ku. przyi;pieszymy wykonanie co u nas, nie ma w zad·nym kraju. We 
Planu 6·letJ\.iego, damy niezmiernie Francji dni świątecznych jest 11, w 
~zybko i prężnie rósnącemu organiz· Bułgatii i Czech1>3lowacji 10, w Ru· 
mówi gospodarczemu imacznie więcej muni.i _ 9, natomiast w Anglii z 
tego, co pot~·zebnje, c:o go wnnacnia. w krajach kapitalistycznych, dła· powodu świąt religijnych nie pracn· 
wionycb planem Marshalla ai.erzy się je się tylko 4 dni w roku. 
bezrobocie, rośnie - nędza. Truman 17 dni świątecznych to rozrzut­
- mimo, że stopa życiowa ludności ność, to anachronizm - przyzna to 
amery-kań&kiej &'IVałtownio obniża każdy, kto nie jest obojętny wzglę· 
się, nawbłuje kJas~ robotnictą do wy dem potrzeb og óln onarodowych, każ· 
rzeczeń - ofiarując jej wzorem Hit.. dy kto rzetelnie troszczy się o dobro 
lera, zamiast masła armaty - za- publiczne, kto pragnie przyczynić 
ll)iast życia - śmierć i zniszczenie się do wzrostu dobrobytu mas pracu 
w wojnie, kt6rą przygotowują impe- jących. 
i'ialiści. Robotnik w krajach impe· I dlatego, że każdy dzień pracy 
ria1iS>tyci:nych musi cotaz li'orzej żyć jeśt tak cenny - że wzmacnia na.a 
po to, aby przygotowywać broi} na gos}>Odarczo, że podnosi poziom. sto­
wojnę, aby umierać„. PY życiowej - ma<iy pracuiąee w ca-

Nas11a praea nie służy śmierci, n - \e\ rozciągłości l>Ol)ierają wnies\enie 
sza praca służy pokojowi. U nas w pod obrady sejmowe projektu nsta­
parze ze wzmożoną. pracą. wzrasta wy o ogranicze~iu nadmiernej ilości 
dobrobyt, zwi<;k~za si'1 ilość towa- dni wolnych o.d pracy. Po.pierają 11:0 
r6vr, obniżajlł ceny. U nas wzmożona I dla dobra kazdego pracu1ącego, dla 
praca to ws.paniały pokojowy roz· dobra całego narodu, dla dobra lu­
wój gospodarczy i kulturalny, to no dowej ojczyzny. 
w~ domy, nowe miasta, zwiększenie J. K. 

llarada wojewódzkiego aktywu ZSL 
17 wolnych od pracy dni - to o- W dniu 15 bm. rozpoczęła się trzy· 

późnienie wybudowania mieszkań dla dniowa ·narada wojewódzkiego akty­
tysięcy war~zawiakó\V'. Rachunek ta Vfu ~SL, poświę~ona. oce~ie działał-

wiceprezesi NKW ZSL: ob. Stefan 
Ignar f minister Baranowski orai wi­
ceprezes Rady Naczelnej ZSL, pos. 
óechow. . .. . I nośc1 ZSL w wo1ewodztw1e łódzkim 

ki w proporeJ1 całego kt•AJU - da i zagadnieniom spółdzielczości pro-
12am olbrzymie cyfry. We waZy$tkicl\ dukcyjnej. Na naradę tę pnybyli: Jako nasttpny zeznaje oskarżony 

ł..u)łka Zdzts{a\f', lat 23, który przy. 
znaje się do winy. Działalność oskar· 
żonego polegała. na wzajemnym kon 
taktowaniu członków bandy, której 
organizacja, w celu lepszego zakon· 
i;pirowania się, była oparta na sy­
stemie trójkOw-J'ln. Oskarżony rozpro 
wadzat również nielegalni} prasę. 
ł,upka należał do chóru kościelnego i 
brał udział w reżyserowanej przez 
księdza Gadomskiego „stajence be­
tlejemskiej". Z tej okazji stykał się 

N;e będziemy się bić za obcą sprawę" 

W pierwszym dniu obrad dyskuto 
wano nad refera tem prezesa WKW 
ZSL w Łodzi, ob. Wincentego Cha· 
bury, na tema t: „Ocena d1.iałalności 
ZSL na terenie województwa łódzkie­
go i wytyczne do dalszej pracy", 

cięsto z ks. Gndoms kil'll. 
W dalszym ciąl,'U o-skarżony zezna 

je, że został po\viadomiony w grud· 
niu 1949 r. przez oskarżoną Grabiń· 
ską, iż jej H-letni syn Waldemńr 
wtajemniezóny w działalność bandy, 
zamierza donieść o niej organom 
MO. 

Pnewodnic:i:,cy: - Jaki był efekt? 
Oskarżony: - Udałem się do Bar­

czyka, który potwierdził słowa pani 
G;ra'óińskiej. Następnie udatem się z 
tą spra111ą do dowódcy „AP",' Gajosa. 
który p-0lecił mi, abym od pani Gra· 
bii'iskiej odebrał pisemną zgodę na 
zabicie syna. Pani Grabińska bardzo 
ciężko to przeżywała, ale wyraziła 
zgcdę. 

Prze,todnlcziµ:y: - Jak brzmiało 
to ze?Jwolenie ! 

Oskarf.()fty: - Zgodziła się na za· 
gładę syna. na skutek teeo, że gro­
zil organizacji. 

Manifestacje protestacyjne we Włoszech 
przeciwko przybyciu Eisenhowera · 

W drugim dniu obrad, t. j. przed­
wczoraj, referat - „Zagadnienie spół 
dzielczości produkcyjnej i innych ak­
tualnych spraw rolnych" wygłosił po­
seł Dachow. Po referacie tym wy• 
wiązała się ożywiona dyskusja. 

RZYM (PAP) - Komitet Nnrodo. 
" 'Y Obrońców Pokoju wydał 11: oka· 
llji zapQwiedzianego ·na 17 stycznia 
br. prżybycia g-e.nerała Eisenhowera 
do Włoch apel, kt6ry wzywa wszyst,.. 
kich Włociiów do umanffestiowania 
swej woli pokoju l obróny wolności 
i suwerenności narodowej i kończy 
się stwierdzeniem: ,.Niech cudzoziem 
ski generał wie, iż Włosi nie będą się 
więcej bić za ob~.ą s1>rawę!". 

• * • 
· .RZYM (PAP) - W całych Wło• 
szech szerzy się fala protestów prze· 
ciwko przybyciu Eisenhowera. Li~zne 
miasta włoskie wystl}puj11 1 prote· 
stami pl'Zeeiwko wizycie amerykań­
skiego „gauleitera". Robotnicy miast 
Pescara i Tarantu postanowili ogło­
sić strajk protestacyjny. W Livor~ 
no robotnicy st oczni Ansaldo t>l'Zt· 
rwa1i pracę na godzinę, wzywając: 

ludność do organizowania manife­
stacji na znak protestu prze· 
ciwk() przybyciu Eisenhowera. W 
Rzymie na wielu domilcb powiewają 
sztandary pokoju. 

W Caltagirode (Sycylia} 80 proc. 
Judno-ści wzięło udział w potężnej ina 
nifeetacji protestacyjnej przeci1V WOJ 
nie i pnybyeiu Eisenhowera. 

W cĄłej pro\vincji AntOt\a odbyły 
się liczne zebrania protei;tacyjne. Ro 
botn!cy stoczni w Aneonie po:ita.no-

wili strajkować w dniu przybycia 
Ei~!nhowera. 

Zgon 
Nikity lzotowa Wielki~ manifest.acje protestacyj. 

ne odbyły się także w Apulii i w in· MOSKWA (PAP). - Po długo· 
nrch cięściach południowych Włoch. trwałe.i chorobie zmarł 14 s tycznia 
We Włoszech północnych odbyły się br. Nik jta I/l.O~ow, członek · c entral­
ma·ąifestacje w iłotonii, Udine i Tu- "Ilej KotniSiji Rew izyjnej WKP(b). 
rynie, gdi.ie robotnicy fabryki „Fiat" Komitet Centralny WKP(b) w o­
przerwa1i pracę ł utworzyli pochód, pub1ikow anym nekrologu podkte~la, 
niosęe Sllt.>ndary pokoju. Przyłączyli że Iwtow był jednym z inicjatorów 
się dt'I nic·r lfozni i-obotnicy z innych ruchu stachanowskiego wśród gór-
ftibry'k. n ików Zagłębia Donieckdego. 

Marionetka amerykańska-Ade auer 
odrzuca jednościową inicjatywę premiera HRD 

poleceń jego imperialistycznych 1110<:0-

dawców omery1ro1i.,T.-ich i niemieckich, Ksiadz Oborski 
'jak r61mie:i wiernym wykonart.:eq pole· zatwierdza zhrodDlCZ'' 

Koncert artystów 
polskich w Leningradzie 

BERLIN (PAP). - Na konfere•cJI I 'vV ~ązku z tym Adenauer iinsce­
prasowej w_ Bonn A~enauer :tlóźył nitował '!gruntowne badainie" pis­
óświ1tdc2eme, w kt-Oryrn odr,iuełł ma · prem1e1·a Grotewohla, 
prot><VD.YcJe premiera NRD Grote- „Badanfo" to zakończyło się cał­
wohla. w sprawie zjednoounia Nie• kowltym z.ignorowaniem postulatów 
miee. ludności Ttironi.i, przy azym przed· 

tY'łtę rozbicia Niem~ec. Wysunął on 
przeciwko rządowi NRD m. in. „za. 
rzut", że Nłemiecka Republika De­
mokraty<:2na p r owadzi politykę 

przyjaźni z Polską i uznała granicę 

na Odrze i Nysie, jako gra.nicę po­
koju. 

ce1i Wat)•kanu w :.nliresie w.rtnogani<t re J 
tQizjoniimm w sio.mnku do Pohld i ucz:r wyrok 
nienia s antypol~kiega rewizjoni:mu. jed Oska.rżany Łupka udał się nast~p· 
rn1go :s glót.mych narzędP ideolo~ic:M nie z ti sprawą do ks. Oborskiego, 
go prr:ygotowania nowej woi11Y· Od1>o· który wezwał do siebie Grabińską. 
tuiedź ie10 11a list premitta Gralewo- Grabińska oświadciyla potem oskar· 
hla raz jell1iC':e demaskuje go jako kon żonemu, 3e ks. Oboreki zradza sie z 
tyn.11atora polityki Dr11t1g rwc1t O~ten. jej zdaniem. 
Odpowiedł AdęrnwRra jest odpimiie· Prr.ewodniczttc:r: - Co oświadczy· 

ażią pachołka pod:iegac~y woiennych. te O'!-k. Grabińska. 
Ukazuje ona w całej ja$krawoici :brod Oskarżony: - że Waldka naleb 
niczq rolę „rzqd11" s Bonn, jako klęl10 zabić. Ks. Obórs ki zgadza sle z jej 
witka %11cieklycf1 u:rogów pokoju, rocie· 1 zdaniem, czyli. że nale1.y l'O zlikwi• 
ldy_ch wrogów narodu 1ufUTliecki.e1Za. doll!'aĆ, . 

Prop01Zycje premiera Grotewohla, 
l\IOSKWA (PAP). - Po kilkudnio- pnzesłane Aden;merawi . jeineze 
wym pobycie w Moskwie, przybyła przed 6 tygodniami, spotk3ły się _. 

jak w.i'tłdomo - z czytln:tm popar­
do Leningradu na występy artysty~ ciem StZe.roldch warstw społeczeń-
ne grupa artystów Polskich. M:wa niemieckiego, które widzi w 

P ierwszy koncert odbył się w sali 1nicjatyw.ie premiera Grotewoh~ 
im. iMajakowsikiego. d:rog~ do pokojowego rozwią;mniia 

problemu niemieclóego. 
Public111ność nagrodziła serdeczny- ·Zdecydo'W'Qne po.parcie narodu nie 

m1 i długotrwałymi oklaskami wy· m!eckiego, okazme pr-0poa:ycjom 
konawców - Halinę Czerny - Stefań Grotewohla, 21tXlUsiło Adenauera do 
ską, Wandę Wiłkomil'skĄ, Ludwika azasadnłenta zwłoki w 1,lda:ńelen.iu 
Stefańskiego 1 Andrzeja Hijolskiei~~-O;dpo~~ na plsmo GN..J!"".~~' 

MaMciele KPD (Komunistyczna 
Pairt·ia Niern!iec) n.ie zostali dopu­
!l!Cleni do rozmów Adenauer-a z po­
litykami Niemiec Zachodnich w 
spraw.ie treści p!Sma Grotewohla. 
Adenauer był natomiast wielokrot­
nie \VZYW3.llY do wysokiclt komisa­
ny, którzy udtielall mu instrukGJi 
w sprawie stanowiska. jakie ma za. 
Jąć wobec propozycji Grotewohla. 

W deklaracji swe.j, złożonej na 
konferencji prasowej, Adenauer 
prriy pomocy wykrętnych argumen:­
t6w starał się 'uza&adndć swą polli-

Adenauer w deklaracji swej pod­
kreślił równocze5nde, że jednym 
z głównych warunków jego zgody 
na pnystą,płenie do rozmów w spra­
wie zjednocirenia Niemiec Je~t uchy 
lenie uchwalonej niedawno przez 
parlament NRD ustawy o ochronie 
pokoju. 
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Przyswoić Partii, upowszechnić wprowadzić w Zucie 

Politycznego KC 
• 
I 

doniosłe uchwały Biura 
w spralłlle spółdzielni 

Z referatu, wygłoszonego przez I sekretarza KW, tow. Le o·n a 

prod-uhcqjnqch 
Stasiaka . na Plenu'Jl KW PZPR w Łodzi 

Biuro Polityc~ne naszej Partii 
opracowało Uchwałe. która dokonu­
jąc wnikliwej anaUzy osiągnięć I 
braków, pomaga całei naszej Partl1 
w walce fl wypaazen1ami I błęda· 
mi 1 - prozy wkładzie wysiłku par· 
tyjnsj organizacji - ątwprza poważ 
ne możllwoścl, dalszych oslągnieć 
na drodl'le Rooiallstyotnego prze. 
kształcenia wsd. 

Jeśli chodzi o odcinek spółdziel­
c:zości pro<lukcyjnej, ws:zystkie ciem 
ne i wsteczne siły w kr~.iu podnio­
sły piekielny wrzask, l(dY Partio njl 
sza postawiła przed masami mało l 
średniorolnych chłopów sgrawę 
pmejścla do wyżS'lej, nowocześniej­
szej, sprawiedliwszej formy gospa­
da.rk! zespołowej. 

Pewni siebie krzyczeli: - „To im 
się nie uda" - .. chłop sl~ na to nie 
zgodrz.I". Wygrażali, myśląc, ~e uda 
im się przeci•.\"kn nam zmobillzowoe 
chłopów mało i średnlorolnvch. 

PaniC'%1'l!e lękali się również\ spól­
drlelń produkcyinvch nosiciele pra­
wicowo - nacjonalistycz.nego odchy­
lenia, oderwani od m9s pracujących 
- „fałS2yw! prorocy". 

Lecz rozwój życia, potęga p.aszej 
Part:H jes?.cze ra,z, zremtą - nie 
ostatni, zadały cios wnystkim ciem• 
nym i wstecznym silom. 

W kraju powio;ta.ło pt"Zeszlo 2.200 
!':Póldzielnl i tlo§ć kh ciąg\e t'o§nle, 
W naszym wojew6dztwle powstało 
już 112 sp(>łddelni. i Uość lob rów• 
nież clwte rośnie, 

.Pewna ilość naszych spółd,z1elnl 
ma już poważne os!agnięc:ia gospo­
darcze. Zbiory z 1 ha w Bt>61d'lie1-

niach prod11~cyjnych w por ównaniu 
ze ~blorami rz. 1 ha w gospoda:r­
stwaoll indywidualnych w tych sa­
mych \V!\lach są 7.n.aainie większe. 
Weźmy chociażby Grochów, pow. 
kutnowskieg(>. Podczas kiedy spół­
dzielnie tamtelsza uwskuje ,z I ba 
22 kwintale żyta, 23 kw. pązenicy1 
25 kw. ,ię<!unlen:ia, 250 kw. zlcrrtnie,­
li:ów, ltd., i:rospodarstwa indywidual­
ne w Grochowie zbierają 2 l ha -
17 kw. żyta, Hl kw. pszenicy. 16 kw. 
ięczmienia, 180 kw. rz:iemniaków. 

Jllkle wnioski i nauki płyną dla 
oas z tl{ch faktów: 1 ie Partia nasza Jest silna, że 

program jej odpowiada inte­
resom najncraiych mu mą.ło t śre• 
tlnlorolny11h chłopów; 

<) że kułak ł reakcja, na skutek 
"" na6zej pracy wśr6d tll!łll tra­

cą coraz b!lrdzłej grunt pod nogami, 
te masy mało i śred1dorolnycb co­
r&'Z batd:tlej toh od słeble izolują, i 
111'1 nł<'h się · odolnpją; 

3 ie i:u6łd~elnie t>rodukcyjne. -
to lepi<za. w.vi'«za forma gospo 

darowal}la. że w walec o spółdziel­
pie rośnie siłą n&lJze.i Partii, rośnie 
łwiąd(llJIOlil' kla11owa mało i średnio· 
r11łn:rcb chłc>J,ów. 

Dodatkowym potwierdzeniem te­
go jest fakt, że w osta.tn!ch 3 mie-. 
slącach w nam:vm województwie po 
wstaly nowe 22 grupy kandydackie. 

W pafdzlernlku . gromadzie 
Opiesin gm. Zdm'iska Wola powsta­
ła spółdzielnia produkc:vjna, a obec­
nie w tej samej gronv1d7.le powstała 
grupa kandydacka licząca 7 towa„ 
l"l.Y57.Y. 

nlę. Po zdemaskowaniu go przez or- ązając w to ekipy ruchu łączności, 
ganizację partyjną. i wyrzuceniu ze byli przez nasze KW i KP szkoleni 
spółdzielni - wszyecy we Franopolu i instniowani. 
l~ej odetchnęli, praca poszła spraw- Ostatnio, na naradzie I sekretarzy 
niej i lepiej, KP, dostrzegliśmy irroźbę nowej f<>r 

Nie wolno nigdy zapominać, że my wypnczenin, J)Odyktowanego oba 
KUŁAK JEST I BJ,:;DZIE WRO· w11 przed podjęciem walki politycz· 
G1EM: SP6LDZIELN1 PRODUK· nej z wrogiem na wsi. Były próby 
OYJNYOH. gdyż tak mu dyktuje le- „oszukiwania", jak to sobie n!ektó­
go lnt~re11 klasf)wy. Nie motna wie- rzy towarzysze wyobraż;ili - ku· 
t·zyć kulakom, choćby nałoty!l na łaka. a która w istocie wiodłyby do 
stebie niewladomo jaką ma&ke. Mó· wprowadzania w bł&d 11nmyoh siebie, 
wlmy o tym, by w przyszłości unik· Partii oraz mało i średniorolnych. 
n~a tJOtknie6. by frazesy i dwulico- Towarzysze owi mianowicie zapropo 
woś~ wroga klasowego nie wp:rowa- nowali zastosowanie następującej 
dzały nas w błąd. , taktyki „powiemy głośno, że chce· 

f{ułnk, jdełi wejdzie do spółdziel- my zorganizować spółdzielnię w gro 
ni, będzie Jl.l od wewnątr~ rozsa· .madzie Sośnica - wtedy tam kułak 
dznł. rozpadnięcie sie bowiem spół- rt.uci się :i:e swoją agitacją, a my po" 
dzielni służy jego interesom, je!lt wo cichutku rorganizujemy spółdzielnię 
dą na jego młyn. w Kuźnicy". 

Tak samo nie należy przyjmować Przytaczamy ten fakt, by prze. 
do Rp6łdzlelni 11lement6w apekułąnc- strzec towarzyszy przed tego rodza· 
kich, jednostek wrogich i zdemorali- ju szkodliwą, niesłllszną, wypływaj!) 
!l;ownnych, jak np. byłych rządców cą z tchórzostwa i niewiary taktyką. 
ohsr.arniczych, restau;:atorów itp., Na wsi naszej zaostrza się 'valka kła 
czego, niestety, nie dopilnowali np. sowa i tylko w WALCE z kułakiem, 
towarzysze ze spółdzielni Andri11jów, wbrew jego wrogiej robocie, łamląe 
JlOwiat.u łódzkiego. jego opór, można zorganizować spót 

Istnieje jeszcze jeden bnl'dzo po· dzielnię. 
ważny błąd; który wyrządza naszej Do błędów i wypaczeń doprowadzi 
$prawie ogromne szkody. Chodzi o ła nleałuszna metoda typowania z 
ujawniające sle tu czy ówdzie ten• góry gromad na spółdzielnie produk 
dcncje. do zastępQwnn_in pracy .maa?- cyJnc. Typowanie gromad, bardzo 
wo·pohtycznej, pnrt.YJnej, ag1ta~Y~· cz~sto zupełnie niewłaliciwych. po'"'.o­
nej roboty, mechnn1cznym, admini· dowało, że zaczęto stosować nacisk 
stracyjnym naciskiem. . administracyjny, że łamano zasadę 

Najczęściej nacisk stosowany Jest dobrowolności. Na wytypowaną fr?O· 
wobec średniaka. Jlladę posyłano ludzi dla organizowa· 

'Źródła oaszych osią~nięć 

STOSOWANIE GO JEST ŁAMA- nia spółdzielni. Jeżeli trwało to dłu· 
NIEl\1 LENINOWSKIEJ ZASADY go, to towarzysze wyznaczeni do tych 
DOBROWOLNOśCI, JEST SPRZE- gromad. zaczęli się denerwować i na 
CZNE Z LINIĄ PARTU. JEST RO· ciskać, by pomóc sobie. Tymczasem 
BOTĄ ·Z GRUNTU BŁEDNĄ I praktyka nas uczy, że bardzo często 
SZKODLIWĄ. . powstawały spółdzielnie w irroma· 

0$iągnlęcia nasze stały się możli­
we dzięki pracy nasi:.vch organi%acji 
t>Odstawowych, które stanęły na 
czele ruchu spółdzielcrzości pr«luk­
cyjnej. 

Setkj organizacji partyjnych, sze­
reg organd~cli gl"Omlldulcb ZSL 
stanowiły ogniska walki o socjali­
styczną przebudowę wgI. Wokół 
nich skupiali slę paąostali chłopl , 
zwolennicy gospodarki zespołowej. 
Organizacje partyjne oqpierały 
kłamstwa kuładde i zasllały nowo­
powstałe spółdrz.ielnie produ~cyjne 
kadrami aktywistów. 

Wielkie a:nacrrenie dla osiągnięć 
spółdzielczości produkcyjnej miala 
praca POM-6w. 

POM-y wy.\tonały w spółdziel­
niach produkcyjn:Ycb w pmelic.zeniu 
na orkt: średnią: 

w ca.ale wiosennej akcjl słt-w· 
nej - 415 ha w 6 spółdtzlielniach; 
~ czasie akcji żniwnej - 598 ha 
w 39 spółdzieln!aob; 

w czasie Jesienne) ake3\ siewnej 
l orki złmowej - 8,758 ha w 82 
sp6\d'l.ieln:iach. 
Równlei \ ;praca na.seycb PO'M~6w 

w zespołarh i gospodarstwach fndy· 
Widualnych odegrała poważną rolę, 
gdyż 1ch d?.iałalnoścl należy zawdzię 
czać np. powstanie sp6łdi.\elni w 
gromadzie Bedlno ozy Jorda.nów. 

Rozwojowi spółdzlelni spr.lyja.ł 
fakt, ze kilkudziesięciu chłopów tnie 
stltańeów naszego wo~ewództwa by­
ło w ZWiązku Radzieckim. Chłopl 
ci po powrocie .,, zachwytem t t-ntu­
zjazmem mówili o życiu 1 pracy 
kołchoźników radziecl<ich. 

Walka o socjalistyC00ą praebudo­
wę wsi nie była Jednak tylk:> drogą 
samych osiągnięć i sukcesów: 2da­
rza.ł31 się r6wnieł bardzo poważne 
błędy i niedocią.gnl~ia, ba.mujq.ee 
rmwój ruchu spółdzielczcRbi. O błę­
dach tych musimy -s-ieroko dysku­
tować, by kh nie powtarzać. by usu 
nąć w przyszłości przeSl'/Jkody i ha­
mulce, mogące e.aważyć na dalszej 
pracy spółdzielni w tej dziedzin.ie. 
Najpoważnlej!lzym brakiem w pra 

cy partyjnych organirriacji było oder 
wanie walki ą spółdzielczość prodok 
cyjną od codzlennych, aktualnych 
zagadnień gospodarczych wsi. Nle 
7mobililtowaliśmy w sposób dosta­
teczny chłopów mało i średnio.rol­
nych wokół takich spraw jak po­
moc sąsiedzka , skup zboża, kontralt 
tacja, podatek . qruntowy, praca 
komitetów azłonkowsklch przy 
SOM-ach i przy sprrzedaży towarów 
przm spóldeielnie gminne. 

Jeżeli naucizymy S'\ę w sposób 
właściwy łączyć sprawy codzienne 
wsi, ze sprawą spółdzielni produk­
cyjnych, i !ość ich będzie rosła, a 
już istniejące - b('Jdą się rO?.wijać. 

Zadanie to spoczywa także na pra· 
cownikach etatowych instytucji i or 
ganiz8:cji działaj~cych i pracujących 
na wsi :ZMP, LK, ZSCh, ZSL, PZGS 
i GS, PRN I GRN. 

Tych kilkanaście tysięcy ludzi, w 
codziennej swej pracy agitując za 

sp6łdzielczo8cią i okazując jej prak· 
tyczni) pomoc może oddać tej spra· 
wie ogromne korzyści. 

Powdnym brakiem w budowie 
spóldzielni produkcyjnych było niedo 
stąteczne opnrcie 1Jio na biedocie, 
Wiąte się to z nledo1tatecznym wc!e 
leniem w ży~ie leninowskiej zasady: 
Oprz7j się na biedocie, zacieśnij so· 
jus.z ze średniakiem, ale nieustannie 
walcz z kułakiem. 

Nieprzestrzeganie tej zasady jest 
szczególnie szkodliwe na ziemiach 
starych, a więc i w naszym woje· 
w6dztwie, a-dzie zrótniczkowa?lie wsi 
jest duże i gdzie wpływy kułaka są 
zakorzenione. · 
Organizując apóldi!elnie produk· 

cyjne powinnilmy specjalną uwagę 
zwrócić na praco masowo-polityczn11 
wśród biedoty, wyjaśniać jej sprawę 
spółdi\e\czoACl produkcYlneJ, a tego 
zazwyczaj nie robimy. 

Brak pracy z biedotą doprowadził 
do tego, że w sp6łdzielriiach nastych 
przeważa e\ement średniacki. 

W oparciu o małorolnego 
chłopa - w sojuszu 

ze średniakiem 
W niektórych spółdzielniach istnie 

je niezdrowa tendencja odgradzania 
się od biedaków. 

Stosowanie nacisku, to. wyraz me dach przez nikogo nietypowanych np. 
wiary w słuszność l\8!l'Zej linii, w na- Mosty (pow. Radomsko). 
sze rewolucyjne motliwości, .to ucie- ·Cała organizM.ia partyjna, rady 
czkll przed clętk'ł, ale jedynie słusz· narodowe, ZSL, ZMP powinny ws;;ę­
ną dro~ą wyjaśn111nia i tłumncze~ia, dzie agitować i walc'lyc o spółdz1el· 
p:ze~ .c1~źklł walką z kułacklł agita- nię, linia wa\ki 0 socja\ls.tycz!'ą prze 
CJQ ·1 J~J kł~mstwami. budowę wsi '"1\UBi przebtegac przez 

Nacisk Jest c"Z<es.to przy~ywany wszystll:ie gromady. 
lewJlckimi frazesami. I jaki by . tu z innych błędów - dopuściliśmy 
nie był wykr~tny fr~zes, n:icts]< sie również wypaczeń przy wymianie 
zaws:lle pozostaJe szkodliwym, a ~poł gruntów: wymiany te stosowano 
?zielnia wyrosl~ z takiego ~aęisku równie7; na wiosnr;i, gdy w zasadzie 
Jest słabą, rach1tycznlł - papierową, tl'zeba dokonywać ich w okresie je· 
bo ludzie nie wypełnlaj,ą obowiązków siennym. 
sta~utowych i niechetme do zespoło· 1 Częstokroć, tak bxło np. w radom· 
weJ pracy wycnodllę. • . szczańskim - przerzucano bardzo wie. 

Nie będę. przy~aozał fakto!" .:;ci· lu chłopów. Ilość przerzuconych prze 
sku. Mówiliśmy JUŻ 0 tym meJ i~~: wyższała nieraz ilość spółdzielców, 
krotnie, a w sprawie pracy Kom d a co najgorsze wymiany te dol:ony-
tu Powiatowego w Radomgku po · . • . . 
· liśm et od owiednią. uqhwałe, wa~~ pr?.i;wazme koszt~m ziem• ma: 
Ję k y ·na~ d ~we sa te !lpółdzlel ło 1 sredmorolnych, a nie - gruntóv; :!! a:ulJ6~;:h z p~sta~ - \citla rooota kulackich. . . • 
llla~ow1>-poUtycina, do ktqre) chłop Zdarza~y sl~ rÓ\~mez wypadki, ie 
przystąpił z prz~konanfa i dobrowol· w pogom za ilością zakład~~o spół· 
n1e. dzlelnię, złozonit w wlększosc1 z pra 

Na wsi działa bardzo wielu in· cownłk6w r6tnych fnstytucji ~ak 
struktorów nie tylko partyjnych, G~N. GS·6w, szkół ttp. W takich 
ale tii.kże i ZSL-owskich, ZMP-ow· pracowniczo-urzędniczych spółdziel: 
skich ZSCh LK. PowiedZtnY sobie niach brak było chętnych do pracy 1 
prawdę: pr~ecieź my tych l.udzi ni~ takie spółdzielnie ~ekały ~a pom~c 
uczymy mówić do chłopa. me szkoli z zewnątrz. Coś mecoś o ich tru· 
my ich ideologicznie. O wiele wydai dpościac~ mógłby nam opowiedzieć 
niejszą byłaby ich praca, gd~rby ~1 np. Powiatowy Komitet w Łodzi, Ra· 
wszyscy pracownicy społeczni, wh· wie Mazowieckiej i innych. 

Usunąć braki w pracy 
politycznej i organizacyjnej 

W gromadzie np. Kuczyzna znaj­
duje się poza spółdzielnią 14 chło· 
pów, posiadających do 6 ha ziemi i 
gdy Wydział Rolny wskazywał tow. 
Pacho}ćzykowi, członkowi zarządu Do braków popełnionych przy orga również niedociągnięcia w sJosowa­
spółdziclni, na potrzebę pozyskania nizowsnlu spĆ>łdzielni dochodzi i taki, nlu dniówek obrachunkowych - s 
do spółdzielni małorolnych - tow. że zamiast pracy politycznej, zamiast przecież od właściwego ich obliczania 
Pacholczyk określił ich wszystkich pokonywania trudności, Komitety zależy bardzo dużo. 
jako wrogów. s:i;ły ną łiitWiznę, na demoralizujące Jakie 6q najważniejsze niedociągnię 

A przecież naszej Partii obcy jest obiecankt. Obiecywano spółdzielni cta w stosowaniu dniówki obrachu.T!· 
taki stosunek do biedaka - przecież lepszą ziemię. którą to, przy regula· kowej? 
biedacy zawsze nam byli i są naj- cji, odbierano mało i średniorolnym, Po pierwsze: nie była ona sto· 
bliżsi. Skąd więc biorą się takie fak· dziś jeszcze nie zdecydowanym na sowana we wszystkich spółdziel· 
ty, jak np. w pow. łódzkim, że w przystą;iienie do spółdzielni. a od· niach. Na 73 spółdzielnie II i III 
spółdzielni Brużyca nie ma biednia· da•vano i,e spo'łdzielni. Tak było np. d · · k b h k 

6 
• typu, mow ę o rac un ową sto-

k w, a w ~romadzie jest ich 13, że w Mierzynie pow. Piotrków i Frano- sowano w roku ubiegłym tylko w 
w spółdzielni nie ma nawet gospo· polu, pow. Rawa. 62 spółdzielniach. 
darstw od 2 do 6 ha, a w gromadzie jest ich 23. Komitety Powiatowe pomagały Po drugie: dniówka barilzo 

złym spółdzielniom, nie chcącym często była stosowana w wyłącz-
Spółdzielnia Sl)sieczno - nie umia przystąpić do pracy, w zaciąganiu nei zależności od tego, jaką. kto 

ła również pocza.tkowo, a raczej nie kredytów, z których to wypłacono pracę wvkonuje, a nie tle tej pra· 
chciała pozyskać dla nowej wsi żad· wysokie zaliczki, nleraz przekracza- cy wykonuje. 
nego z 10 gospodarzy do 2 ha, któ· jące wysokość dniówki obrachunko- Nie przestrzegano więc norm 
rzy Sil w gromadzie. • wej, np. Andrzejów, Nowosolna, pow. pracy, a przecież dniówka obra-

Tak samo spółdzielnia Tymienka, Łódź, Kamion, pow. Skierniewice. chunkowa ma mobilizować do wy· 
pow. Brzeziny - jest zupełnie bez T • ł siłku i dyscypliny pracy. biedniaków, a w "'romndzie 3'est ich akie metody me mogą. rzecz a. • s a st • d brei ·1d~1·e1n1 chło Wypaczenia. 1'akie ti nas istniały <Inż.o, bo 22 gospodarstwa do 2 ha. n • worzyc 0 spo ,.. • pł w taldch warunka.clt demoralizują i istnieją w sprawie dniówek WV-

Organizacje partyjne w niedosta- się, stale oczekując skądś pomocy nikają z niedostatecznej pomocy i 
teczny sposób przeciwdziałały tym za.miast stanąć ua uogl włu.snyml si· instruktażu udzielanego spółdziel-
tendencjom.. nie wyjaśniały, że s11 o- łaml, własną pracą. Nasze instancje oiom. 
n e banfao szkodliwe, i że hamują 1'0 Z i organizacje partyjne za mato tro- Zwracając uwagę na fakt, że -
wój spó!d:i;ielni. Niedostateczna. pra- szczą się o polityczne, organtzacy)ne spółdzielnie nasze nie rosną, te' nie 
en ~ ble~otę oraz prz?wa.~~ ele~en· · nosp· odarcze umocnienie sp61dzlelnt. przybywa im nowych członków -
ttt sredniackiego ma rown1ez te uJem 1 

" • • ną stronę, że spółddelnie takie nie Brak poll~ycznej. orgamzacyj~ej 1 trzeba stwierdzić, iż nasze organizacje 
są bojowe, nie są antykułnckie, bo· I qospodarcze1 pomocy przyczynił się partyjne nie walczą o pozyskanie no· 
gacz wiejski nie napotyka tam na do teqo, że wiele sp6łdz~elnl nie wy- wyt>b cz~onk~w, ni~ po~ula~yzują do­
właśeiwy i należyty odpór a prze- pełnia obowiązków wymkaJl\cych ze statecznie os1ągnięc apoldz1elni. 

' Wielu członków spółdzielni nie od- cia niektórych naszych spółdzielni, 
to bru~dzl t szkod:i!I spółdrte'lnl statutu. I Wymieniliśmy poprzednio o~iągnię 

Kułak l·est 1· pozostan1·e wrog1·em spo'łdz1"eln1· dało do spółdzielni koni. Ilość krów, ale cóż ucz.yniły nasze organizacje 
będących w posiadaniu indywidua!· partyjne, by te sukcesy upowszech 
1;rym, przewyższa ich ilość w spół· nić? 

Brak politycznej roboty wśród bie­
dniaków. niedostateczne wciąganie 
ich do spółdzielni, doprowadzały w 
wielu wypadkach do wypaczeń. do 
pobłażania, do tolerowania w spół· 
dzielniach kułaków. 

Np. w spółdzielni Elodia, pow, 
Łask, jest dwóch b!'aci kułaków, ma· 
jacych każdy I>OWyżej 16 ha ziemi. 

Są to zarazem „pracownicy" PZ,PS 
i GS. W spółdzielni, oczywiście, nie 
praet,jąt uprawiają za to nielegalny 
handel bydłem. , 
Przewodniczącym spółdzielni Fra· 

nopol, pow. R11.wa Mazowiecka został 
!młak-spekulant, Libera, który nisz· 
czył mienie spóldzlel<:ze, kradł i in· 
trygował, asiłujac rozbić. soółdziel· 

dzielniach. Praktyka nas uczy, ie najlepszym 
Najgorzej jest z trzodą chlewną, agitatorem za spółdzielnią jest ż, wy 

która w posiadaniu indywidualnym przykład, są osiągnięcia gospodarcze 
przekracza u nas wielokrotnie ilość sp6łdzielnl. A tymczasem w spół­
trzody spółdzielczej. d1ielniach: Kuczy::na, Wilkowice, Gro 

Ten stan rzec7.y jest najpoważniej- chów, Konary od chwili rejestracji. 
szym.... hamulcem w wychodzeniu do od grudnia 194'.l roku nie przybył ani 
pracy zespołowej i wpływa ujemnie jeden nowy członek. Organizacje par 
na wysokość urodzaiów. Poważne są tyjne muszą poczynić wiecej starań, 

by do spółdzielni pozy11kać kobiety l 
członków rodzin. W chwili obecnej 
w spółdzielnlach naszego wojewódz­
twa jest tylko 19 proc. kobiet. Np. 
w spółdzielni Wadlew, na 26 człon­

ków spółdzielni są tylko 3 kobjety. 

Słaba praca ZMP w groma· 
dach, gdzie są spółdzielnie, duży pro 
cent ZMP-owców, będących poza 
spółdzielnią, to rqwnież dowód, że 
gromadzkie organizacje par tyjne 
nie spełniają swej roli l{ierowniczej. 

Podnieść 
poziom ~gitaeii 

A ie walka o wzrost liczebny człon 
ków spółdzielni produkcyjnych daje 
wyniki - niech posłużą pr7.ykłady, 
że do spółdzielni Gałkówek, od chwi­
li zorganizowania pt\ybyło nowych 
18 członków, Adamów Stary _ 14 Miesiące zimowe powinniśmy W'ł· 
członków, Konstnntynów _ 10 człon korzystać do pracy nad podniesie· 
ków, Okup Wielki _ 9 członkQw, a niem poziomu IJOlltycznego I crganł 
wsie Głogowiec, Szewce Nag6me 1 zaoyjnego gromadzkich organizacji 
Rogaczew są już ca!ltowicie uspół·. partyjnych oraz dla zorganizowania 
tl'delczone. . nowych łl'UP kandydacldoh. Dotyczy 

to szczególnie pow. Brzeziny, gdzie 
Aby uniknąć wszystkich wymienia jest kilka gromad t spółdzielni pro 

nych wyżej nie11)m11ga1't, trzeba, 1 to dUkcyjnych, gdzie dotychczas nle ma 
je!t sprawą najważniejszą, uspraw· ani organizacji partyjnej, ani gru­
nt/i pracę organizacji partyjnych w PY kandydackiej. 
tych wsiach, gdzie powątały spół· 
dzielnie. Jeżeli chc~my usprawnić naszą 

Narady powiatowe aktywu spół- pracę partyjną, to · w pierwszym 
dz!eJczego, jaklę odbyl!śmy w listo rzędzie pamiqtaJmy o pracy propa­
padz1e roku ubiegłego wykazały, :te 1ąndowej. 
praca Wielu Podstawowych <m1aniza Tymczasem grupy agitatorów nie 
cji partyjnych p<>wstawia du~o do mówią 0 osiągnięciach spółdzielni. 
życzenią Nikł słt: nie trosiozy o pracę św!e-

I tak na przykład orgaptzacjE> par tifo, z których tylko nielicme wyjąt 
ty,!ne zbierają się nteregulamle. Ko kowo dobrze dotychczas pra-
młtet Gminny rzadko dociera do gro cują. żadna ze spółdzielń 
madiklch organlz~jl partyjnych. nie ma gazetki ściennej, co 
Szczególnie jaskrawo wypadło to na stanowi Poważny brak naszych or 
naradzie w Rawie Mazowieckiej. ganizacji partyjnych 1 spółdzielni 
gdzie wytknięto sekretarzowi Komi produkcyjnych. Bronimy sł~ przed 
tetu Gminnego, że od pół roku nie aiakiem kulaka, odpieramy jego 
pokazał się na gromadzkiej organiza kłamstwa, nie atakując sami. aby 
ej! partyjnej. Przecież taka organiza słuszną i dobwa prowadzoną agita­
cja nie może spełniać kierowniczej cją uniemożliwiać i ograniczać mo­
roli, rozpływa się ona w spóld1.ielnl, żliwości oddziaływania wroga kla-
wlecze się w ogonie wydarzeń. · sowego _ wiejskieqo bogacza. 

Wiele organizacji partyjnych nie 
pracuje nad pozyskaniem członków Braki w pracy partyjnej są spo­
partti, będących jeszcze t>oza spół· wodowane między innymi funkcjona 
dzielnią, ani tych chłopów bezpar- lizmem. Nasze wydziały propagan 
tyjnych, którzy są nam bliscy, ale dy KW i KP nie pamiętają o potrze 
się jnszcze waha i ą, którzy niP. mogą I bie agitacji za spółdzielczością pro­
się zdeoydować, lecz czekają na na- dukcyjną, cały ciężar roboty pozosta 
szą rade I wyjaśnienie, wiając nadal Wydziałowi Rolnemu. 

Statut nowego typu spółdzielni 
produkcyjnej 

Z!lrząd Główny CRS opracował, we 
dlug wytycznych naszej Partii sta· 
tut nowego typu, który został za­
twierdzony przez Biuro Polityczne 
KC. 
Podkreślając zalety i zadania no­

wego statutu, tow. Zambrowski pi­
sze: 

„Aby jednak umożliwić chłopom 
szersze i bardziej masowe or1tanł. 
zowanie się dla zespołowe,f gospo 
darkJ, aby ułatwić masom śrellnłac 
kim przezwyciężenie ich wahań, 
aby skuteczniej wreszcie izolować 
kułaka - trzebą. i~ó do tych mas 
7. takimi formami spółd!delnł, ldó 
re przycf~gną również wahających 
się I nłe1Alecydowanych~'. 
Statut nowego typu jest odmianą 

II typu i r6żni się od niego tym, żo 
wchodzący do 'spółdzielni ma prawo 
do zachowania w swoim Indywidua! -
nym władaniu i użytkowan~u całego 
swego inwentarza żywego i martwego. 
Posiadacz inwentarza jest jednak zo 
bowiązany do użyczenia go spółdziel 
ni za opłatą, w formie dniówki in 
wentarzowej. 
Tworząc spółdzielnie na przykład, 

według nowego statutu, gwarantuje 
my sobie jednak przejście ich człon 
k6w do wyższych form uspołecznie­
nia, gdyż po pierwsze - do spóldzlel 
ni tego typu mo~ą nale?-el- bezrolni, 
p0 drugie - tworr;y się fundusz 
inwestycyjny 'la budowr-; wspólnych 
obór, chlewni, co sprzy1:l rozwo1owi 
wspólnej hodowli bydła i trzody 
chlewnej oraz po trzecie - statut 
wprowadza dnióy;l~ę obrachunkową. 

Statut ten będzie odpowiadał sze­
rokim rzeszom średniaków. Szcze­
gólnie poważne możliwości ..rozpow­
szechnienia tego typu statutu ma 
ZSL, skupiające w swoich szeregach 
przeważnie średniaków. 
Spółdzielnie, tworzone na podsta· 

wie statutu nowego typu, winny 
czuwać, by nie przeniknął do nich 
kułak. Trzeba zaznaczyć, że statut 
I typu w dalszym ciągu pozostaje w 
mocy. 

":zmóc '?olity.czną 
1 01•gamzacymą 

działalność POM-ów 
Po<!allśmy poprzednio cyfry, wska 

zujące na wielką pracę tych POM­
ów, które dotychczas mamy w na­
szym województwie. 

W sytuacji, gdy jeszcze nie wszys· 
cy członkowie spółdzielni wychodzi 
li do pracy zespołowej, pomoc POM 
była szczególnie wielka. Często po­
magały one wybrnąć sp6łdzielnlom 
z powa.źnycb trudności. 

Ale rola POM nie może i nie powin 
na się ograniczać tylko do technicz 
nej i gospodarczej pomocy. POM-y, 
to nie jakaś wypoeyczalnia sprzętu, 
tlziałalnoi:ó łeb musi byó wzorowa· 
na na radzieckich MTS-nch, które 
kołchozom radzieckim udzielają rów 
nież wsiz~chstronnej pomocy polłty· 
cznej. 

Ba.rdzo słabe jest polityczne i or­
ganizacyjne oddzłałvwanie POM-6w 

na sp6łdz!elnłe, gdzie jest powałna 
praca polityczna I organizacyjna. A 
przecież tam również J)oważne są 
osiągnięcia gostl<>darcie. Nasze Ko­
mitety Powiatowe nie doceniały do 
tychczas ogromnego decydującego 
znaczeni'1 POM-ów, a Komitet Woje 
wódzld Komitetom Powiatowym na 
ten brak nie wskazywał. Na przy­
kład sprawa pracy POM-ów stała. 
na egzekutYWacb KW w ciągu ostat 
niego pół roku tylko dwa razy. 

Nie częś!;iej sprawy te były oma 
wlane ną egzekutywach KP. 

Chcemy, aby POM·Y {l1>magały w 
uświadomieniu człon'ków spół­
dzielni w podnłeslenłu dyscypU. 
ny pracy, w werbowaniu kobiet i 
mlodziezy na członków spóldz!elni 
11rodukoyjnych. aby pomagały w 
normowaniu pracy, w~ właściwym 
wprowadzeniu dniówek obrachunko­
wych. 

POM-y PoWinny pomagać aktywo 
wi spółdzielczemu w załatwieniu 
sprawy wkłądów, zgodnych ze stał.u 
tern spółdzielnl, w pozyskaniu dla 
spółdzielni nowych członków i 
e]iminowsnju elementów kułackich. 

POM-my dotychczas nię l'racowały 
właśnie w tym kierunku: zadowala 
no się tylko ich poważnymi osiąg· 
nlęclami gospodarczymi, 
Niedo~tateczna byłi:i nasza troska 

o właściwy stdad kadry POM. 
Nie troszczcmo się o kadrę trakto 

rzystów, ja.k op.i ży,ią, czy nie śpi& na 
podłodze, czy mają się w czym U· 
myć. A źle żyło się traktorzystom na 
przykład w Rąbieniu. 

Aby POM·y spełniły swą rolę. Biu 
ro Polityczne KC pole ca po. 
wołanie Wyd:niałów Polłtycznych w 
POM·aoh i w odilzialach wojew6iłz 
kich Centralnego Zarządu, których 
zadaniem ;est praca wśród pracowni 
ków POM, praca wśród członków 
sp6łd7.lelni proclukcvln''f'h, wr 
wsiach, w których powstały komite 
ty z11ło:IJycłelskie spółdzielń prodttk -
cyjnycb oraz w gromadach, gdzie 
Ili\ grupy chłopów indyW{dualnych, ko 
rzystających z usług POM na podsta. 
wie umowy. 
Wydziały Polityczne POM-ów bę 

dą miały szerokie z:1:iania i .upraw 
nienia partyjne. Będą one klerowa­
ne przez Komitety Powiat.owe 1 
będą współpracować z Kom. Gmin­
nymi w obsługiwaniu gromadzkich 
organiźacji partyjnych oraz kie­
rowaniu akc.tą szkolenia perlyjncgo. 
Wydziały polityczne POM·6w ma­

ją na równi z Komitetami Gminny 
mi odpowiadać za pracę partyjnych 
organizacji gromadzkich. 
Wydziały Polityczne POM-6w, no 

woczesny park masiynowy - to po. 
tęźny or«iz Partii w walce o socjali­
styczną. wieś. 

* • • 
Doniosła uchwala Biura Polity­

cznego KC pomoże nam w wykry 
ciu, ·a oo najważniejsze - w usu· 
nlęciu popełnionych bral1ów i błą­
dów, pomoże nam w samokrytycz­
nym spcjrzeniu I ocenianiu włas­
nej pracy i podniesieniu Je,j • 
wy~szy lJOZfom. ' 
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Szk~lq ~ię grupy. - Powiat' kutnowski 
bOdDWC~W . I ~lantato~OW Z b 1• o' k. zakończy . przed terminem ,_ Kole Jarze węzła kutnowskiego 
w "~w1ec1e s1eradzk1m • f A 
Powiatowy Za.rząd Zwiazku Sa 'f daro'w -dla dz·1·ec1· ko1rean'sk1·chl wykonali roczny plan w 108,7 pr~ 

Przewozy jesienne pierwszego ro mieli podnieść organizację przewo--

mopomocy Chłopskiej w Sieradzu 
zorganizował szkolenie kierowni­
ków grup hodowców i plantato­
rów oraz aktywu gromadzkiego 
Zw. Samopomocy Chłopskiej. 
Szkolenie to trwać będzie do 28 
stycznia rb. i ma na celu wy­
robienie społeczno-polityczne 
członków grup, pogłębienie ich 
fachowych wiadomości, u$wiado­
mienie o konieczności podniesie­
nia produkcji rolnej oraz uspraw 
nienie i uaktywnienie pracy grup 
producentów. 

W Powiatowym Zf!rządzie Zw. 
Samopomocy Chłopskiej odbyła 
się odprawa instrukcyjna, w któ­
rej udział wzięli instruktorzy 
Z.S.Ch. i prelegenci, obsługujący 
punkty szkoleniowe w gminach 
całego powiatu sieradzkiego. 

Kazimierz , Pańko 

ku Planu 6-letniego. zostały już za- zów na wyższy poziom. Mllno dys-
N a apel Powiatowego Komitetu Już w 1pierwszych dniach zbiórki I kie są zapełnione - melduje prze kończone. Ten zawsze wyjątko:wo panowania niezncu:znie tylko zwięk 

Obrońców Pokoju odpowiedziało wpłynę~o ponad 4.000 poda!rków i wodniczący zbiórki dła dzieci kO!l'e trudny okres pracy transportu kole szonym taborem, wykonali w pełni 
społeczeństwo powiatu kutnowskie liczba ta systematycznie wzrasta. ańskich· - A jakże tam podarki? jowego był próbą jego sprawności, zadania wyznaczone- PKP na 1950 
go ofiarnością na rzecz dzieci ko- Pracownicy Centrali Tekstylnej - Dobre. - Wyjątek stanowią nie uwieńczoną bezsprzecznie dużymi rok, gdyż plan został wykonany w 
reańskich. pełnią bez przel.'WY dyl.rury w ma- które rzeczy, ale trudno było od- sukcesami. 108,7 proc. 

Zorganizowano na terenie gmin gazynie głównym i postanowili naj mówić ich przyjęcia widząc, że Tegoroczna kampąńia jesienna by Dzięki wytężonej pracy wszyst-
i miasteczek magazyny, a obowiąz sprawniej przeprowadzić rprzyjmo- ofiarodawcy w miarę swych możli ··ła przeprowadzona lepiej i sprawniej kich kolejarzy na stanowiskach wy-
ki magazynierów pełnią honorowo wanie, sortowanie, pakowan1'e i· elr wośc1· .nragną. pomo'c dz1'ec1'<>m k 1 · k ki łr '- h dm ~ .... 1przez o eiarzy utnows 'c , niż w KOnawczyc . i a inistracyjnych, 
pracownicy GS, iPrezydiów Gmin spedyc1'"' podarków· korean'skim· · ub' ł k D I PKP oł -. ieg ym ro u. użą ro ę w zmobi- zd ało przezwyciężyć począt-
nych Rad Narodowych. członkowie ,,Tró3'ki" przyJ'mowane są ser· l' · k 1 dl k d 

t
„ ZM · · Dzięki sprawne1· ,pracy .,tró1· ek" 1zowamu o ejarzy a przezwycię owe nie ociągnięcia organizacyi·ne 

par ii, P i bezpM"tyjni. decznie w każdym domu. Prze- · d 
W 

· . d . 
12 

w ipowiecie kutnowskim akc1·a żenia tru ności odegrały organizacje i wykonać trudne zadania tegorocz 
pow1ec1e 7.tała magazy- ciętnie mieszkańcy wręczaJ'ą im k d ' h d · . · d · zbiórki podairków dla dzieci koreań partyjne i związ owe, współ · ziała nych przeyrozów. Kole1'arze razem z 

now przec o men oraz Je en maga od dwu do sześciu sztuk podar- I d 
t 1 

skich zostanie niewątpłiwie zak<>ń- jące ściś ej z a ministracją niż w la górnikami · metalowcami i hutnikami 
zyn cen rany powiatowy. ków. Jest to przeważnie odzież h 

Od 
· dz' 

1 
f k · c;,ona przed wyznaczonym term:- tac ubiegłych. Wyciągaiąi: prak- kroczą w pierws?Vcb szeregaeh bu 

powie ia ną un CJę maga- użyv.;ana ale czysta i istotnie ,;..> I -; zynierów wykonują także iPrzedsta wartościowa. nem i zakończona zostanie do- 22 tyczne wnioski z dotychczasowych downiczych podstaw socjalizmu w 
wici-elki Ligi Kobiet, a mianowicie * •· * stycznia 1951 r. doświadczeń kolejarze kutnowscy u- Polsce. Stanisław Zgoliński. 
ob. Luc~ W<>źniak. z Cukrowni „Pomagając Korei, pomagamy so 
Dobrzeli? i ob. Irena Jankowska ,pie" mówi członek „trójki" robot 
pracowm?l MHD w K?tnie. nik ob. Stanisław Janowski, zdając 
. Poqarki do magazynow na;pływa w magazynie podarki zebrane 
Ją ~ez pr~erwy, zapełniając skrzy wśród miesZ'kańców ulicy Przemy-
me 1 półki. słowej. 

KRONIKA TOMASZOWA - ' 

Prezydium ·MRN przyjmuje zażalenia 
„Trójki" z obwodu IV dają znać, Prezydium Miejskiej Rady Na-

Osiqgnięcio na odcinku akcji socjalnej 
że w dniu 22 stycznia praca na ich rodowej w Tomaszowie Maz. zgo 
terenie będzie zakończona. Pragną dnie z uchwałą Rady Państwa i 
wykonać akcję tę przed termi- Rady Ministrów z dnia 14 grud­
nem, tak jak wszystkie zobowią- nia 1950 r. oraz uchwałą tut. Pre­
zan~a, które świat pracy podej· zydium z dnia 10 stycznia 1951 r. 

od 17 do 20 ..,„ gmachu Rrezydium Zaznacza się, że niezależnie od 
MRN pokój Nr 16 przyjmują ko- wspomnianych wyżej godzin przy 
lejna członkowie Prezydium - je jęć osobiście przez członków P»e 
dnoosobowo. ' zydium w głównym gmachu P.re 

w Fabryce 9,Kraj'' 
O należyty rozwój akcji socjalnej nięć na tym odcinku. Analizując z mu3e. o rozpatrywaniu i załatwianiu od 

- o jej rozszerzenie tak pod wzglę- przestrzeni roku uzyskane wyniki ., ~e ~szystl~i~ podarki muszą być wołań, listów, skarg i zażaleń lud 
dem formy jak i zakresu walczymy należy przede wszystkim stwierdzić, ]dk naJ.szy~ci~1 ,przygotowan~ d? ności i krytyki prasoiwej - poda 
w ramach Planu 6-letniego. Już że osiągnięto je dzięki sprawnej pra wysył~i mowi o~>. Ignacy ~abicki, je do publicznej wiadomości co 
pierwszy rok tego planu na terenie I c:y komisji socjalnej przy radzie za str~zmk Centrali Teksty1neJ. p~ma następuje: 

W razie przypadającego dnia zydium MRN I piętro pokój Nr 12 
wolnego od pracy w dniach wy- otwarte zostało »Biuro Skarg i 
~e~ ~spomniaI?ych - -- _dniem przy za.żaleń" czynne codzie?-nie w so 
Jęc mteresantow będzie następny dzmach urzędowania, tj. oCl 8 do 

Kutnowskiej Fabryki Maszyn Rol- kładowej fabryki. Każde ważniejsze ga1acy w pracy!! magazynowe1. Przyjęcia ludności we . wszyst-
niczych „Kraj" przyniósł dużo osiąg posunii;cie w dziedzinie socjalnej do Przewidzia~a ilość* list ok;izała kich sprawach będą się odbywały 

PROGRAM NA CZWARTEK 
18 STYCZNIA 1951 R. 

konane Zostało W Porozllml·en1·u z w poniedziałki i czwartki w godzi· · się zbyt szczupła na tęren;e gminv 
komisją, w której skład wchodzili Błonie. 'l'rzeba , dostarczvć na ten nach od 9 do 13 osobiście przez 
przedstawiciele wszystkich działów. teren <loda.tkowe" listv. _ Wszyst- członków Prezydium w lokalach 

Komisja socjalna w ramach wcza -------------- biurowych, a mianowicie: 
sów niedzielnych urządzała wyciecz Ob. Antoni Mazurek, przewod-
ki wypoczynko.}VO-krajoznawcze. z Referent odszedł - niczący Prezydium MRN - głów 
których skorzystało około 260 pra- 'ł ny gmach Prezydium MRN I pię 
cowników. WSPO Z3W0dftiCfW0 tro pokój Nr 16 ul. Armii Ludo-

k 
wej 10; 

Do przedszkola skierowano 59 uley•e Ob E · z· 1· · k ' l 11.50 „Głos mają kobiety". 12.04 d . z k l I h k ł • • • . ugen1usz ie ins i, se ffe 
D1lienn:ik. 12.15 !Muzyka. 1-2.30 Audy- z1eci. o onii etnic s orzysta o tarz Prezydium MRN - główny 

O 52 C t · · d · · · · W Aleksandrowskich Zaklad~ch h cja dła w:S\i. 12.55 Przerwa. 13.30 pro en w1ęce1 z1ec1 ruz w u gmac Prezydium MRN I ·piętro 
Audycja Liter.aok•a. 13.50 Koncert so- roku poprzednim. Przemysłu Pończoszniczego od 2 pokój Nr 14; 
hl.stów. 14.15 „Chłopiec mairzący o Dzieci w różnych okresach roku tygodni btak jest referenta współza ,Ob. Mieczysław Kornacki, czło· 
czynie boihaterSikim" słuchow. 14.30 otrzymywały paczki żywnościowe. wodnictwa . pracy. Urzędujący w nek Prezydium MRN {kierownik 
Koncert dla s.mtół. 15.00 Koncert so- Ogółem wydano blisko 800 paczek. swoim czasie referent tow. Piet-rzak, Wydziału Oświaty) w lokalu Wy„ 
listów. 15.30 Aud. dia świetlic cWie- Urządzono zabawę noworoczną dla został po,vołany na inne stanowisko, działu Oświaty u1. Barlickiego 2i 
cięt!ych. 15.50 Zagadka. rnuizyaz.n:a. AAQ d . . Sł b k . zaś na jego miejsce nikt nie został 'Ob. Józef Dopart, członek Pre-
16.00 Audyo;a TPPR. 16.15 Pirrlekła- •• zieci. a e stosun owo wym-, k' d t · Fab wyznaczony. W wyniku tego zanie- .,yd1'um MRN (K1'e1·owru'k WydZI'a dy EdwMQ:a Maa.ituszewslti.ego. 16.25 i są o zano owama w ryce d ,, 
Koncert życzeń dla harcerzy. 16.45 „Kraj" na odcinku wczasó:w pracow bania trudno jest stwierdzić; jakie łu Finansowego) w lokalu Wydzia 

dzień roboczy._ I 15. 

ZAPISY 
do państwowych szkół praktyków-specialistów 
Pragnący zdobyć zawód agrnte· majątkowym własaiym i rod'l)iny, opi 

chnika, młodszego- technika wodno- nię Partii lub ZMP. 
melio.racyjnego, ksi,ęgowego techni- Warunik.iem przyjęcia iest1 (fol>ra 
cznego, pomocnika księgowego, umiejętność pisania i t'z.y.tania, wiek: 
młodszego mechanika POM itp. mo- dla kobiet od 18 do 30 lat, dla męż­
gą składać podania do Zarządu Miej czyzn do lat 40 (po odbyciu służby 
skiego ZMP i Komendy Miejskiej SP wojs,~owej). Słuchaczom szkoły pny 
w Tomaszowie Maz. . sługuje prawo ko-rzystania ż bursy 

lub internatu. 
Do po_dania i:ależy ~oł~czyć : wła . Nauka w szkole trwa 1•1 miesięcy J 

snoręozme napisany zyc1orys, o- 1est be-Lpłatna. Po ukończeniu Ilell· 
s1atnie świadectwo s'l)kolne, metrykę I ki słucbaC'le odbędą dwuletnią prak-
urodzenia. zaświadczenie o stanie tykę. · (eh). 

Śl.adenJ na§zpcll artphulóUJ 

Poczekalnia ZLP w Tomaszowi·e 
będzie wyremon,towana Aktualnośd łódrz.kie. 17.00 Wiadomo niczych. Wydanie zaledwie 25 skie są :wyniki współzawodnictwa pracy łu Finansowego ul. Antoniego 41. 

ści po.połudn. 17.05 „Odpo-wiedrz.ii. fa- rowań na wczasy pracownicze przy za ostatni kwartał ubiegłego roku , We wtorki i czwartki W godz. 
li 49" . 17.15 !Muzyka kameralna. dwuzmianowej załodze świadczy 0 jak również, jak pr7ebi:g? współza- --------------
17.45 Poradnik językowy. )8.00 „Od braku właściwej pr<?pagandy wcza wodnictwo. w okresie ~1ezącym: . Ze sportu 
naszych korespondentów". 18.10 sów ze strony rady zakładowej. Pracownicy zakładow chaehby -
„Słuchamy muzyk:i". 18.45 „Mówimy R . ·' . . znać wyniki swojej pracy i dy.i:ekcja Poraz· kl} Wło' kn1"arza" 
o sporcie". 19.00 ' „W~echn!lea Ra.:. 0~. !950 _w po.row~~mu ~0> ·l~ 'Zakładów z pewnością jak najszyb- , . D 11 . 

Przed niedawnym czasem na ła 
mach naszego µisma w felietonie 
p.t. „Obywatel Dyonizy ma gł<>s", 
poruszona była sprawa" złego-ata: 

nu higienicznego w poczekaln,iach 
ZŁP i koniei::_:mpś~i-i P,m}Rt~ 
nia remontu, jak również umeblo 
wanie lokalu. W związku z tym, 
Zakład Lecznictwa Pracownkze­
go w Tomaszowie Mazowieckim 
nadesłał wyjaśnienie, w którym 
stwierdza, że poczekalnia I pię­
tra ZLP zostanie wyremontowa 
na w najbliższym czasie przy wy 
korzystaniu przewidzianych w 
budżecie kredytów. 

Chorzy, oczekujący na przyJęcie 
u lekarza, przebywać będą w dob 
rze utrzymanym i _odpowiednio 

··umeblo-W-anym pomieszczeniu. •. 
diowa". 19.20 Mu.zyka ludowa. 19.40 przymosł duzo os1ągnięc, . mewątph dej obsadzi to stanowisko. -
Lekcja jęr.;yka rosyjslti.ego. 20.00 
Dziennik o\Wi.el!rl;"()rny. 20.30 ,Muzyka, wie też i bieżący rok,. drqgl.wls ~Ja- , M. Lepsk/. 
20.50 Koncert z Budapesrz;tu. 21.30 nu 6-letniego i;:'Izyniesie dalszy roz 
Murz.yk-a i aktualności. 22.00 „Pisa-1 rost akcji socjalnej w Fabryce 
ne pmed .. tnik<rofonem". 22.20 Kon- . „ . 
cert rozrywkowy. 23.00 Ostatnie wia „Krai w Kutnie. 
domośoi. · Mi O 

OGLOSZENIA DROBNE 

ZGUBIONO legit. Ubez- ZGUBIONO legit. inwali· ZGUBIONO legit. Ubez-
pieczaln.i Społ. na nazwi· dów wojen., służbową i pieczalni i zw. zaw. Wró-
sko Wojcieszak Józefa. 43 tramwajową na nazwiśko blewska Władyslawa, 

Krvziński Władysław. 5178 
ZGUBIONO zaświadcze- 5170 
•1 ie RKU i decyzję inwa- ZGUBIONO legit. Ubez-
lidzką na nazwisko Ku- LGUBIONO książeczkę pieczalni na nazwisko 
•, : ~1' Mieczysław. 60 Ubezpieczalni na nazw1- Komorowski Antoni i Ma 

sko Szadkowska Czesła· ria. 5180 
lGUBIONO legit. Ubez- wa. 5112 
pieczalni na nazwisko 
~hoil'1ska Zofia. 5182 ZGUBIONO książeczkę ZGUBION0 bilet szkol-

Ubezpieczalni Społ. na na ny, kolejowy roczny Nr. 

ZGUBIONO legit. Ubez· zwisko Wojtysiak Nata- 5fi061. Sobińska Helena. 

pieczalni na nazwisko lia. 51?4 4910 

Danielak Irena. 5167 ZGUBIONO kwit 22350 ZGUBIONO legit. Ubez-
ZGUBIONO legil. szkol· pieczalni na nazwisko wyd. przez ZOM. Kon-
rią na nazwisko Arczew- Pawlikowski Jerzy. 5175 czarek Ewa. 51S3 

ska Maria. 5168 
ZGUBIONO tymczasowe 'ZGUBIONO legit. Ubez-

ZGUBIONO legit. ORMO zaświadcozenie tożsamoś· pieczalni na nazwisko 
na nazwisko Kuźmi.f1ski ci i legit. Ubezpieczalni. Rzepec-ki Włodzimierz. 

Treichel 5171 5184 

Szkolenie 
aktywu k·o biecego 

Szkolenie ideoloł!iczne człon­
kiń Ligi Kobiet w Kutnie rozpo­
częło się w ~rudniu ub. roku. 
Szkoleniem objęto radv kobiece, 
zarządy kół terenowvch. pracow 
nice izby dworcowei i członki­
nie zarządu powiatowe~o. Ogó­
łem na szkolenie skierowano 100 
osób. 
Wykłado\vczyniami na kursach 

są nauczycielki. członkinie koła 
prelegentek. działającego przy 
Zarządzie Powiabwvm Ligi Ko­
biet. Zaiecia szkoleniowe odby· 
wają się raz w tv2odniu. 

Zadaniem· szkolenia iest zapoz 
nanie ieiro uczestniczek z z'.łdania 
mi, jakie Plan 6-letni postawił 

do zrealizowania nrzed całym na 
rodem. 

Wszystkie członkinie LK objęte 
szkoleniem winnv na nie uczę­
szczać svstematvcznie. 

R. z. 

Pierwsze dwa :ni~cze o miSIHzostwo 
A ,kl._ ~OZTS zakończyły się poraż­
ką „Wlólmiarza", Pierw'szy mecz z 
ŁKS-em ,.Włókniarz" przegrał 9:1 (w 
Łoduli) a drugi z „Ogniwem" - Łódź. 
też zakończył się prz:eqraną 9:1 
(w Tomaszowie). 

Dla „Włókniarza" jeden punkl tak w 
Jednym jak i w drugim. spotkaniu zdo 
był Franczak. W drużynie „Włók· 
niarza" widzieliśmy nowych zawodni 
ków, którzy zapowiadają_ się całkiem 
nieźle. (Af.) 

Najbliższe mecze 
ping-pong owe 

Również sprawa umeblowania 
i napisów na drzwiach gabinetów 
lekarskich zostanie rozwiązana. 

W sobotę, 20 stycznia br., o godz. 
17, w sali przy ul. Armii Czerwonej 
6 (TPD), w ramach rozgrywek o Komunikat 
mistrzostwo kl. A ŁOZTS w tenisie 
stołowym „Włókniarz" podejmować ·Kumen.dy M1·er·sk1·e1· p O SP" 
będzie silny zespól łódzlciej „Spój • " 
ni". Centralny Urząd Szkolnictwa Za- ; 

Tego samego dnia tomaszowska wodowego otworzył ostatnj.o no-wą 
1
-

„Spójnia" wyjeżdża do Ozorkowa na Szkolę Przysposobienia Przemysłu 
mecz z tamtejszym „Włókniarzem". Węglowego. Vv związku z tym Kom. ' 

W niedzielę, 21 stycznia br., o go Miejska PO „SP" w Tomaszowie, Al. 
dzinie 16, w sali Fabryki Pasów Wojska _Polskiego a!J przyjmuje za· 
przy ul. Hanki Sawickiej, „Spójnia" lpisy kandydatów. Zapisy będą trwa 
g-0ścić będzie piotrkowską „Unię". ły do dnia . 1 kwietnia 1951 roku. 

„ Włókniarz" wyjeżdża do Łodzi, Bliższych informacji udzielają: sekre 
gdzie s.potka się z miejscowym. „Og. tar.iat Zarządu Miejskiego ZMP i 
niskiem''. Kom. Miejska PO ,,SP". (eh) 

•IS.08 

D-2-12231 
Sta n isław. 5185 Alicja. 
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- Przysięgam, - wyrzekł z mocą - że wszystkie swe siły ~~::~·:::~ .. J::.:-:':"K.::O:::-:R~O:::L:-:~KO.„W,:: •• x. .. -::::„::;w:::„::::~„·.~„::-6::::-::::::.:::l Na·ród niemieoki ujął w swe ręce losy Niemiec. ' 
pcświęcę dla dobra narodu niemieckiego, że będę przestrzegał kon· ~ A jesreze po dwóch dniach całe Niemcy obiegła wieść - to-
stytucji oraz praw republiki, wypełniać swe obowiązki z całą su~ warzysz Stalin nadesłał depesze powitalne na ręce pirezydenta re-
miennością i do każdego odnosić się sprawiedliwie. publiki Piecka i premiera Grotewohla. 

z chwilą złożenia przysięgi prezyd~nt przyjął na siebie obo- H:: N o· w E N I E M cy ==:·1 z wielkim zadowoleniem odczytywał naród niemiecki sz~re 
wiązki głowy państwa. f ~ słow.a powitalne wodza narodów. 

Najmłodsza uczestniczka posiedzenia, Margot Feis, wstąpiła i· '! „Utworzenie Niemieckiej, miłującej pokój Republiki Demokra~ 
na trybunę. Wręczyła prezydentowi ogromny bukiet kwiatów ~ l tycznej - brzmiał telegram towarzysza Stalina - staje się punk-
i oświadczyła: ; .... „.::.e„:·.„:·.·„·:·„:;.„_.. ··.··~:;i:·„„_.„:;„.„_..::.:;.„:·~~~; tero zwrotnym w historii Europy. Nie może być wątpliwości, że 

- -W tej chwili miliony młodych niemieckich obywateli · skła· przed ludem, przyjęły go pełne zapału ipOWitania. w odsłoniętym istnienie miłujących ipokój demokiratycznych Niemi.ee wraz z ist-
dają swe ipOZdrowienia Tobie, pierwszemu prezydentowi. Na .zaw- sa.mochodzie, otoczony przez honorową, eskortę ludowej policji, prezy- nieniem miłującego pokój Związku Radzieckiego wyklucza możli-
sze ipozostaniemy wierni Niemieckiej Republice DemokratycZJl.ej deni€ przejecliał wypełniQnymi publicznością ulicami Berlina: W.óz wość nowych wojen w Europie, kładzie kres iprze1ewom krwi 
i Tobie, · naszemu prezydentowi. Będziemy strzec swej republilt: posuwat się woTna, okrzyki na cześć proletariackiej repubkki i Jej w' Europie i cżyni ni-emożliwym uzałefoienie krajów europejskich 
przed wszeikimi zamachami ze strony podżegaczy wojennych, bę· pri;zydenta rpłynęJy poprzez berlii1Skie ulice i place. Samochód Jrzez świat<>wych imperialistów". 
dziemy nieustann1e walczyć o zjednoczenie naszej ojczyzny. prezydenta, obsypany kwiatami, zatrzymał się na Unter den Lin- Mityngi, zwołane w związku z• otrzymaniem telegramu towa-

Te słowa niemieckiego dziewczęcia, przybranego w niebieską clen obok uniwersytetu. Prezydent wstąpił na wzniesioną tu trybu- ~zysza Stalina dowiodły z jaką wdzięcznością przyjął naród nie-
bluzkę młodzieżowej . organizacji, brzmiały jak przysięga, znamio- nę i zwrócił się z krótkim przemówi~iem do ludności stolicy. miecki te proste i ciepłe słowa przyjaźni. 
nowały one symboliczną, jedność wszystkich pokoleń - płomien- Sformowanie Niemieckiej Republiki Demokratycznej stało się 
nej młodości i mądrego wieku dojrzałego. Gdy zmierzchło, nad demonstrującymi tłumami rozgorzały możliwe w wyniku głębokich demokratycznych przeobrażeń, urze-

W tym czasie, gdy w sali posiedzeń odbywały się wybory pier- ciziesiątki tysięcy pochodni, morze ogni rozlało się wokół trybuny c;zywistnionych tu w okresie minionych powojer.nych lat. Naród 
wszego prezydenta republiki, ulice okoliczne wypełniły :v;ielotysię- na której stał prezydent Wilhelm Pieck, otoczony przez politycznych nientlecki ze wzmożoną energią przystąpił do kształtowania nowych, 
czne rzesze. Setki tysięcy mieszkańców Berlina, przybyszów z in- państwowych działaczy demokiratycznej republiki. demokratycznych, pokojowych Niemiec, podwaliny których zostały 
nych miast i osad, z niecierpliwością oczekiwały ogłoszenia decyzji Tego dnia blisko milion osób wzięło udział w demonstracji. ugruntowane po pogromie faszyzmu, kie.dy w Niemczech zaczęły 
.swych wybrańców. A gdy lotem błyskawicy rozeszła się wieść, że długo jeszcze na ulicach przybranych narodowymi flagami roz- urze.czywistniać się idee wodza niemieckich mas ;pracujących, Er-
prezydentem republiki wybrany został najstarszy działacz n;emiec- brzmiewaly okrzyki ku czci republiki, prezydenta, na cze§~ wiel- nesta Thalmanna, idee, za które oddał on swe życie. 
kiego ruchu rewolucyjnego Wilhelm Pieck, g~y on sam p_ojawił si_ę kiego przyjaciela narodów, towarzysza Stalina. ,(dalszy ci~g nastv&). 


